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Spotkanie
Wf. Gomułki 

z A. Ncvotnym
15 bm. w Wysokich Ta­

trach spotkali się: I sekre­
tarz KC Polskiej Zjedno­
czonej Partii Robotniczej 
Władysław Gomułka i I se 
kretarz KC Komunistycz­
nej Partii Czechosłowacji 
Antonin Novotny.

W czasie rozmów, które 
upłynęły w przyjaznej at­
mosferze, omówiono spra­
wy interesujące obie stro­
ny, szczególnie zaś zagad­
nienia dalszego pogłębienia 
współpracy gospodarczej 
między Polską Rzecząpospo 
litą Ludową i Czechosłowa 
cką Republiką Socjalisty­
czną. (PAP)

Budujemy kombinat 
na Cejlonie

Ponad półtora miliona dola­
rów wynosi wartość kontraktu 
zawartego przez Centralę Han 
dlu Zagranicznego „Cekop”, z 
rządem Cejlonu. Kontrakt prze 
widuje dostarczenie przez nas 
kompletnej dokumentacji, ma­
szyn i urządzeń, a także po­
móc ‘techniczną przy budo­
wie „kombinatu małych obiek­
tów” w okolicach stolicy kra­
ju — Colombo. Cała budowa 
ma być zakończona w 1965 r.

Jest to pierwsza tego typu 
polska inwestycja na Cejlo­
nie. Podobny zespół „małych 
obiektów” w oparciu o polskie 
dostawy budujemy w Tunezji.

PAP

Goście z Charkowa w HCP
Głównym punktem delega­

cji Charkowskiego Komitetu 
Obwodowego Komunistycznej 
Partii Ukrainy było wczoraj 
zwiedzanie Zakładów „H. Ce­
gielski”. Przy zwiedzaniu HCP 
delegacji radzieckiej towarzy­
szyli: sekretarz KW PZPR i I 
sekretarz KM Czesław Koń- 
czal, kierownik Wydziału Pro 
pagandy KW Jan Bartkowiak, 
sekretarz KM Aleksander An- 
holcer oraz sekretarz Komite­
tu Zakładowego PZPR w 
HCP, poseł Władysław Szym­
czak. Obecny bvł konsul ZSRR 
w Poznaniu Fiodor Szarykin.

Goście rozmawiali z robot- 
n.kami i inżynierami; najbar­
dziej interesowała ich prace 
propagandowa na terenie za­
kładów. Podczas spotkania w 
zakładowym ośrodku propa­
gandy członkowie delegacji 
charkowskiej podzielili się 
swoimi uwagami na temat pra 
cy propagandowej.

w godzinach popołudnio­
wych goście radzieccy odbili 
kolejne spotkanie w siedzibie 
Towarzystwa Wiedzy Pow­
szechnej oraz w redakcji „Ga­
zety Poznańskiej”, (ms)

^a^lka charkowska w „Arsenale"

Arsenale na Starym Rynku eks- 
P°2®*ana ies* wystawa grafików 

Charkowa. Nasza reprodukcja 
Podstawia pracę Włodzimierza 
y/j0.*.9 "Rybacy" (litografia).

czisie-szym „Glosie", na sir. 6 
^^leszczamy recenzję z tej wy­

stawy. (ms)
Fot. — K. Przychodzki

Socjaldemokraci NRF 
przeciw embargu

srlament zachodnioniemiec 
specjalnym posiedzeniu, 

I^Puszczalnie w poniedzia- 
> zajmie się sprawą nałożo- 

„ g° Przez rząd boński embar 
p eksport rur do Związku 
Snr,Z1^ckieg°. Wniosek - w tej 

°^os^a frakcja socjal
^ratyczna Bundestagu, 

tee n*e jej się umieścić 
r7l^tematu w piątek na po­

laku obrad. (PAP)

Odrobimy zaległości 
i przekroczymy plany produkcyjne

£$od członków brygad młodzieżowych w Zabrzu

Odrobimy zaległości, wykonamy i przekroczymy plany 
produkcyjne 1963 roku — pod takim hasłem odbył się w pią­
tek w godzinach wieczornych w Zabrzu zlot brygadzistów 
i członków Brygad Pracy Socjalistycznej woj. katowickiego. 
Na zlot przybyło około 3 tys. młodych górników, hutników, 
metalowców, kolejarzy, włókniarzy — reprezentantów ponad 
125 tys. członków 7MS Śląska i Zagłębia tj. blisko 1/3 mło­
dzieży pracującej w przemyśle województwa.

Na zlocie dłuższe przemowie 
nie wygłosił członek Biura Po­
litycznego KC i I sekr. KW 
PZPR w Katowicach Edward 
Gierek. ,

E. Gierek zaapelował do mło 
dzieży, aby wraz z całymi za­
łogami nieustępliwie walczyła 
o likwidację niedoborów i peł­
ną realizację zadań produkcyj- 
nych, szczególnie zaś zobowią­
zań eksportowych i antyim­
portowych.

Uczestnicy zlotu wysłali list 
do I sekretarza KC PZPR 
Władysława Gomułki, w któ­
rym informują o swoich posta 
nowieniach — aktywnym 
współudziale w opracowaniu 
i realizacji zakładowych pla­
nów' wyrównania niedoborów 
powstałych skutek ciężkiej 
zimy oraz w dążeniu do prze­
kroczenia tegorocznych pla­
nów7 produkcji. (PAP)

Projekt Afrykańskiego
Wspólnego Rynku

Agencja Reutera powołując 
się na koła dobrze poinformo­
wane pisze, iż na posiedzeniu 
konferencji szefów państw 
Unii Afrykańsko - Malgaskiej 
w Wagadugu uczestnicy spot­
kania polecili ekspertom go­
spodarczym tych krajów, by 
opracowali projekt utworze­
nia Afrykańskiego Wspólnego 
Rynku.

Podobny projekt utworzenia 
Azjatyckiego Wspólnego Ryn­
ku zgłosiły Filipiny. Wniosek 
akceptowały liczne państwa 
Azji. (PAP)

Negocjacje 
indyjsko-pakistańskie 

będą kontynuowane
W Kalkucie zakończyła się 

czwarta runda rozmów indyj- 
sko-pakistańskich na temat 
uregulowania problemu Kasz­
miru. Na zakończenie trzydnio 
wych negocjacji obie strony 
wyraziły zgodę na kontynuowa 
nie rokowań w Karaczi od 21 
kwietnia br. Delegacje obu 
stron przyznały, iż w toku za­
kończonej rundy rozmów nie 
osiągnięto większego postępu.

Negocjatorzy zaproponowali 
przeprowadzenie dyskusji na 
temat trzech spornych proble­
mów granicznych między In­
dią i Pakistanem oraz sprawą 
wyjazdu muzułmanów z Indii 
do Wschodniego Pakistanu.

PAP

Szlifierz — nauczyciel

Zbigniew Borowicz 
należy do czoło­
wych i bardzo ofiar 
nych szlifierzy w 
Wielkopolskiej Fa­
bryce .Urządzeń Me­
chanicznych w Po­
znaniu. Po wprowa­
dzeniu norm tech­
nicznie uzasadnio­
nych osiągnął o 
30 procent większą 
wydajność. Przyczy­
nił się on również 
w niemałym stopniu 
do podniesienia u- 
miejętności zawodo­
wych swoich kole­
gów, przyuczając 
ich do obsługi spe­
cjalnych tokarek o- 
trzymanych z im­

portu.

Fot. — 
K. Przychodzki

Solidarność całego społeczeństwa 
z górnikami

Koleje francuskie sparaliżowane

W piątek 15 bm. o godzinie 4.00 rozpoczął się dwudziesto­
czterogodzinny strajk 360.000 kolejarzy francuskich, którzy 
przyłączają się w ten sposób do 230.000 strajkujących już 
piętnasty dzień górników kopalni węgla i rudy żelaznej 
oraz pracowników gazowni w Lacq.
Strajk kolejarzy — pisze pa 

ryski korespondent PAP, Jan 
Gerhard — jest wyrazem na­
pięcia sytuacji, do którego do 
szło na skutek zawieszenia 
przez rząd rozmów przywód­
ców pracowników kolei ze spe 
cjalną resortową komisją mie 
szaną rozpatrującą ich postu­
laty.

W rezultacie 15 bm. nie 
kursują we Francji żadne po­
ciągi. Brak pociągów podmiej­
skich powoduje, że w całym 
kraju miliony ludzi nie mogą 
stawić się do pracy.

W pewnych kołach mówi się 
już o ewentualności wielkiego 
strajku powszechnego obejmu 
iącego wszystkie dziedzinv 
pracy i prowadzonego aż do 
zwycięstwa. Z kół rządowych 
nadają niedwuznaczne aluzje, 
że w takim wypadku de Gaul- 
le sięgnąłby po osławione 
„uprawnienia nadzwyczajne” 
w oparciu o art. 16 konstytu­
cji.

Jest to oczywiście skrajna 
ocena rozwoju wydarzeń. In­
na przewiduje, że wobec zde­
cydowanej postawy wszyst­
kich kategorii ludzi pracy 
rząd skłoniłby się do ustępstw 
i ogólnej podwyżki płac. Tytu 
łem rekompensaty budżeto­
wej, władze miałyby w takim 
wypadku podnieść opłatv ko­
lejowe o 6 do 8 procent oraz 
znacznie zwiększyć podatki 
bezpośrednie i nośrednie.

Na razie grupy górników w 
hełmach kopalnianych i robo­
czych strojach zbierają w róż 
nvch punktach Paryża datki 
dla strajkujących. Paryżanie 
hojnie udzielają oomocy. Ni­
gdy jeszcze solidarność suołe- 
czeństwa nie była tak widocz­
na.

Kłodawa dostarczać będzie 
tlenek magnezu, kwas solny i brom

Wizyia delegacji rządowej w kopalni soli

Wiceprezes Rady Ministrów —Franciszek Waniołka wizy­
tował 15 bm. Kłodawskie Zagłębie Solne. Wicepremier 
w towarzystwie ministra przemysłu chemicznego — Anto­
niego Radlińskiego, wiceministra tego resortu — Bronisła­
wa Tabana oraz I sekretarza KW PZPR w Poznaniu — Ja­
na Szydlaka zwiedzał obiekty rozbudowującego się przemy-
słu solnego w Kłodawie.
Goście zjechali w podziemia 

kopalni, zapoznając się z wa­
runkami pracy górników oraz 
budową złóż solnych. Wicepre 
mier interesował się szczegól­
nie doświadczalnym zakładem 
przeróbki rudy potasowo-ma- 
gnezowej,

Wicepremier — Franciszek 
Waniołka w rozmowie z przed 
stawicielem PAP — red. Z. 
Myślińskim powiedział: „Jest 
rzeczą bezsporną, że w Kłoda 
wie mamy wielkie zasoby soli 
kamiennej. Kopalnia uzyska 
w perspektywie 1980 roku 1,5 
min ton soli rocznie, przy

ŻONY GÓRNIKÓW W PARYŻU
Za przykładem lotaryńskich gór 

ników rudy żelaza żony strajku­
jących górników północnych za­
głębi węglowych przybyły w pią 
tek do Paryża. W stolicy uformo­
wały one pochód, który wyruszył 
do ministerstwa przemysłu i do 
parlamentu, by wręczyć tam pe­
tycje.

Żony górników podkreślają w 
petycjach swą pełną solidarność 
z walką prowadzoną przez ich mę 
żów, stwierdzając, że dotychcza­
sowe ich zarobki nie wystarczają 
na pokrycie wydatków na utrzy­
manie.

POMOC SFZZ
Sekretariat Światowej Federacji 

Związków Zawodowych opubliko­
wał w piątek oświadczenie, w któ 
rym przesyłając strajkującym 
górnikom francuskim braterskie 
pozdrowienia deklaruje pierwszy 
wkład na fundusz pomocy dla 
strajkujących w wysokości 1.500 
funtów szterlingów.

Piccioni zakończył 
londyńskie rozmowy

W piątek zakończyły się w 
Londynie dwudniowe rozmo­
wy między włoskim ministrem 
spraw zagranicznych Attilio 
Piccioni i przedstawicielami 
rządu brytyjskiego.

Na zakończenie rozmów opu 
blikowano ogólnikowy komu­
nikat stwierdzający m. in., że 
Włochy i W. Brytania uzgodni 
ły, iż propozycje w sprawie 
utworzenia wielopaństwowej 
siły nuklearnej NATO mają 
„zarówno polityczny jak i woj­
skowy charakter i pozostają 
w zgodzie z ich koncepcją 
Europy”. (PAP) 

czym w 1965 r. przewiduje się 
osiągnąć 450 tys. ton soli ka­
miennej. Obecnie jest to głów 
ny kierunek działalności ko­
palni kłodawskiej.

W sprawie zasobów soli po­
tasowej geolodzy nie dali do­
tychczas pełnej odpowiedzi. 
Eksploatacja tych soli winna 
być jednak rozpatrywana tyl­
ko pod warunkiem komplekso 
wej przeróbki, tzn. uzyskania 
koncentratów nawozowych, 
tlenku magnezu, kwasu solne 
go i bromu. Biorąc to pod u- 
wagę perspektywa kopalni kło 
dawskiej jako producenta soli 
potasowych musi być poparta 
dalszymi badaniami geologicz 
nymi, a w szczególności górni­
czymi oraz doświadczeniami 
w skali politechnicznej. W 
związku z tym dobiegają koń­
ca w powstającym w Kłoda­
wie zakładzie doświadczalnym 
prace przy montażu urządzeń 
do półtechnicznej utylizacji łu 
gów, powstających przy pro­
dukcji potasowego koncentra­
tu nawozowego z miejscowej 
skały karnalitowej.

Co słychać w Sejmie
PROJEKT ZMIANY PRZEPISÓW O PRZEDSIĘBIOR­
STWACH PRYWATNYCH © POSTULATY W SPRAWIE 
BUDOWNICTWA SZKÓŁ.

Ostatnie posiedzenie Sejmowej Komisji Przemysłu Lek­
kiego, Rzemiosła i Spółdzielczości Pracy, któremu przewod­
niczył pos. Józef Spychalski (PZPR) poświęcone było roz­
patrzeniu rządowego projektu ustawy zmieniającej ustawę 
z 1958 r. „O zezwoleniach na wykonywanie przemysłu, rze­
miosła, handlu i niektórych usług przez jednostki gospo­
darki nieuspołecznionej”.
Jak wynika z referatu przed 

stawionego na posiedzeniu 
przez pos. Zdzisława Siedlew 
skiego (SD), projekt noweli 
przewiduje wprowadzenie na 
stępujących zmian do dotych­
czas obowiązujących przepi­
sów:

• wprowadza się obowiązek u- 
zyskiwania zezwoleń na prowa­
dzenie większych zakładów wy­
lęgu drobiu. Rady narodowe uzy­
skają w ten sposób możliwości po 
lepszenia warunków sanitarno-ho- 
dowlanych i bardziej prawidłowej 
rejonizacji ras.

• sprecyzowane zostają przepi­
sy w sprawie eliminowania przed 
siębiorstw, dopuszczających do 
przedsiębiorstwa osoby (członka 
rodziny, wspólnika), które popeł­
niły przestępstwa.

• precyzuje się przypadki, w 
których może być cofnięte zezwo­
lenie na prowadzenie przedsiębior 
stwa. M. in. możliwość taka ist­
nieć będzie w stosunku do osób 
prawomocnie skazanych wyro­
kiem sądowym za przestępstw’© po 
pełnione w związku z działalnoś­
cią gospodarczą, trzykrotnie ska­
zanych orzeczeniem karno-admini 
stracyjnym, lub w stosunku do 
przedsiębiorstw dających złej ja­
kości produkcję czy usługi.

Sejmowa Komisja Oświaty 
i Nauki na ostatnim posiedze­

Poważny spadek 
koniunktury w USA

Po dwumiesięcznym bada­
niu treści orędzia prezydenta 
J. Kennedy’ego w sprawie sy 
tuacji gospodarczej Stanów 
Zjednoczonych Komisja Eko­
nomiczna Kongresu USA opu­
blikowała 14 marca tzw. 
„wspólne sprawozdanie”. To 
wspólne sprawozdanie obej­
muje dokumenty opracowane 
oddzielnie przez demokratycz­
ną większość w komisji i jej 
mniejszość należącą do Partii 
Republikańskiej. Z dokumen­
tów wynika, że gospodarka 
amerykańska przechodzi obec 
nie trudny okres. Bezrobocie 
w Stanach Zjednoczonych się­
ga 6,1 proc, ogólnego stanu si 
ły roboczej, a deficyt bilansu 
płatniczego wyniósł w 1962 ro 
ku 2,2 miliarda dolarów. Za­
pas złota i dewiz Stanów Zjed 
noczonych zmniejszył się w 
ciągu ostatnich dwóch lat o 
1.800 min dolarów; ceny arty­
kułów żywnościowych i in­
nych artykułów konsumpcyj­
nych wykazały w 1962 roku 
wzrost o 2 proc.; zadłużenie 
państwa wzrosło w tym okre­
sie o 14 miliardów i osiągnęło 
rekordowy poziom 304 miliar­
dów dolarów. (PAP)

Pozwoli to uzyskać odpowiedź 
na wiele problemów i da pod­
stawę do nakreślenia dalszej 
perspektywy eksploatacji o- 
bok soli kamiennej, soli pota­
sowych i tlenku magnezu.

Będąc w Kłodawie jest się 
pod wrażeniem olbrzymiego 
bogactwa soli. Dla pełniejsze­
go i szybszego ich wykorzy-r 
stania — powiedział na zakoń 
czenie wicepremier Waniołka 
— należy jednak zastosować 
bardziej nowoczesne metody 
eksploatacyjne, wprowadzić 
nowoczesne maszyny i urzą­
dzenia, które zmniejszą trud 
pracy górników zatrudnio­
nych w kopalnictwie solnym. 

_ ______________________ PAP

J. Cyrankiewicz przyjął 
burmistrza Florencji

Przebywającemu w Rzymie 
premierowi Józefowi Cyran­
kiewiczowi złożył w dniu 15 
marca wizytę burmistrz Flo­
rencji Giorgio la Pira.

W spotkaniu uczestniczyli 
wiceminister spraw zagranicz 
nych Marian Naszkowski i 
ambasador PRL we Włoszech; 
Adam Willmann.

Rozmowa odbyła się w ser­
decznej atmosferze. (PAP) 

niu, któremu przewodniczył 
pos, Andrzej Werblan (PZPR), 
ustaliła plan swej pracy na 
rok bieżący, oraz zapoznała 
się z odpowiedziami resortów 
na jej dezyderaty.

Komisja uznała odpowiedź 
na dezyderat w sprawie bu­
downictwa szkolnego, nadesła 
ną przez Ministra Budownic­
twa i Przemysłu Materiałów 
Budowlanych, za nie wystar­
czającą i nie uwzględniającą 
szeregu wniosków poselskich. 
Posłowie postanowili ponowić 
swoje postulaty dotyczące bez 
względnego zabezpieczenia 
mocy przerobowych przedsię­
biorstw budowlanych wznoszą 
cych obiekty szkolne, zwięk­
szenia nadzoru fachowego nad 
budownictwem szkolnym i roz 
szerzenia dla niego zaplecza.

' PAP

Chruszczów w Kursku
Jak donosi agencja TASS, prze­

wodniczący Rady Ministrów ZSRR 
N. S. Chruszczów przybył w dniu 
15 marca do Kurska. Szef rządu 
radzieckiego wraz z towarzyszący­
mi mu osobami zwiedził w Kur- 
sku zakłady produkcji włókna 
syntetycznego.

Lemnitzer na Malcie
Naczelny dowódca wojsk NATO 

w Europie, gen. Lemnitzer przy­
był w czwartek na Maltę, gdzie 
ma przeprowadzić w dniu dzisiej­
szym rozmowy z dowódcami woj 
skowymi NATO rejonu Morza 
Śródziemnego.

Zgon E. Kuniny
W Warszawie zmarła w czwar­

tek wieczorem wybitna aktorka 
dramatyczna Ewa Kunina.

Wybuch gazu
Wczoraj w godzinach wieczor­

nych w pow. Lubaczów nastąpił 
wybuch gazu ziemnego. Gaz wy- 
dostaje się ze szczeliny z dala od 
szybów wydobywczych i płonie. 
W akcji przeciwpożarowej biorą 
udział jednostki straży pożarnej 
i zespoły ratownictwa górniczego.

Zapraszamy do wzię­
cia udziału w ankiecie 
„Jakie obuwie chcemy 
nosić za pół roku?” 
Szczegóły i tekst ankie­
ty na stronie 4.



fireźna powódź 
na Węgrzech

WĘGRY. Już 430 tys. hołdów 
ziemi zalały wody gruntowe o- 
raz wody strumieni, potoków i 
rzek, które wystąpiły z brze­
gów. Woda podmyła 15 linii 
kolejowych paraliżując na nich 
komunikację. Jedna z szos łączą 
cych Budapeszt z miejscowo­
ściami położonymi nad brze­
giem Balatonu, zalana jest wo 
dą w ponad 40 miejscach. Na 
przedmieściach Budapesztu 
woda 
kuset 
wano

przedostała się do kil- 
domów, skąd ewakuo- 
rodziny.

Nie przyjął zaproszenia
Zachodnie agencje prasowe po­

dają, że francuski minister spraw 
zagranicznych, Couve de Murville 
nie przyjął zaproszenia na lunch 
u swego brytyjskiego kolegi, lor­
da Home. Lunch ten ma się od­
być. w ambasadzie brytyjskiej po 
konferencji stałej rady NATO, na 
której Home ma wygłosić prze­
mówienie. Wszyscy inni ministro­
wie spraw zagranicznych zapro­
szenie przyjęli. (PAP)

Przedwiośnie
na polach Wielkopolski

Wbrew wszystkim prognozom aktualne obserwacje na po­
lach wykazały, że zboża przezimowały na ogół dobrze. Nie 
zanotowano przemarznięć. Być może, iż pojedyncze rośliny 
zostały tu i ówdzie uszkodzone, w zależności od położenia 
topograficznego danej plantacji. Nigdzie jednak nie będzie 
potrzeby zaorywać zbóż ozimych — jak w roku ubiegłym.
Rolnicy wielkopolscy obsiać 

muszą tej wiosny ogółem po­
nad pół miliona hektarów, w 
czym między innvmi 22 000 
pszenicy jarej, po 100 000 
jęczmienia i owsa, 55 000
roślin strączkowych, 73 000 

ha 
ha 
ha 
ha

przemysłowych i około 200 000 
hektarów pastewnych. Jak in­
formuje Wydział Rolnictwa 
Prezydium WRN zboża kłoso­
we obejmują w tym roku 56 
proc, obszaru gruntów ornych, 
to jest o 3 proc, więcej 
roku ubiegłym. Obszar 

niż w 
upra-

wy pszenicy zwiększy się o 
prawie 15 000 ha.

Z dalszych informacji wyni­
ka, że kwalifikowanego ziarna 
siewnego jest pod dostatkiem. 
Mimo jednak odpowiedniej ku 
tomu pory, rolnicy nie spieszą 
się z wymianą ziarna. Wyko­
nano ogółem 33 proc, planu. 
Najlepiej przebiega wymiana 
w powiatach nowotomyskim, 
kolskim i chodzieskim — po 
p0 proc, planu, najgorzej w 
kaliskim, rawickim, gostyń- 
sk;m i kępińskim po 10 proc, 
nlanu. Warto przy okazji pod­
kreślić, że wielkopolskie 
PGR-y i spółdzielnie pioduk- 
cyjne obsieją całv areał zbóż 
jarych ziarnem kwalifikowa­
nym.

Szczyty rasizmu
Ministerstwo Zdrowia Republiki 

Południowo-Af rykańskiej wydało 
zarządzenie zabraniające studen­
tom medycyny Afrykańczykom i 
kolorowym — studiować anatomię 
on zwłokach białych ludzi. W pro- 
s<ek oriach akademii medycznych 
należy przechowywać w osobnych 
basenach zwłoki białych i czar­
nych. (PAP)

W artykule pod takim tytułem 
„Trybuna Ludu” (nr 71 z 5. III. 
1963 r.) zajmuje się problemem 
p.cdukcjl warzyw w naszym kra­
ju. Autor rozpatruje sprawę z 
punktu widzenia opłacalności u- 
praw, kontraktacji warzyw i or­
ganizacji produkcji przez spół­
dzielnie ogrodnicze. Tej ostat­
niej roli Centrala Spółdzielni O- 
grodniczych nie dostrzega. Podcho 
dzi do zagadnienia tylko handlo­
wo. Skutkiem takiej polityki han­
dlowej:

„Spółdzielczość ogrodnicza nie 
wykonała planu w ubiegłym roku. 
Nieco mniejsze zakupy warzyw, 
dużo mniejsze — owoców. W su­
mie ponad 150 tys. ton mniej za­
kupionych przez CSO owoców i 
warzyw niż w roku poprzednim, 
też bynajmniej nie urodzajnym. 
A jednak mimo tych kłopotów, 
tego sprzysiężenia aury — zysk 
CSO wzrósł o 51.2 proc, w stosun- wych złotówek. Ale jeżeli będzie­

my rozpatrywać problem rentow-ku do 1961 roku!”

A więc — pisze Wiłold Ku­
czyński — za nieurodzaj płaci 
konsument, płaci klient. W skle­
pie, w kiosku, na straganach i 
przy niklowej ladzie samoobsłu­
gowego sklepu, płaci za każdym 
razem. Pieniądze „same się, nie­
jako „włurlały" do bilansu”. To

Spadek temperatury w całym kraju

opóźnia spływ wód

W całym kraju temperatura znów poniżej zera. Ochłodze­
nie korzystnie wpłynęło na opóźnienie spływu wód, utrudnia 
jednak spływ lodów, które już ruszyły. W dorzeczu Warty 
oraz na środkowej Wiśle tworzą się zatory. Jeden z zatorów 
lodowych spowodował silne spiętrzenie wody w rejonie 
Puław, zagrażające miejscowościom: Kazimierz, Parchatka, 
Bochotnica i Włostowice.
15 bm. rano wody Wisły 

wdarły się do doliny, w której 
leży Kazimierz. Zalany został 
dworzec autobusowy, stacja 
benzynowa, parking samocho­
dowy i wiele domów. Całko­
wicie odcięte od miasteczka 
zostało schronisko PTTK. 
Przebywającym w nim wcza­
sowiczom pospieszyły na po­
moc wojska inżynieryjne. 
Mieszkańców zalanych domów 
ewakuuje się do dalszych wy­
żej położonych części Kazimie­
rza. W rejonie zatoru akcją 
kierują członkowie Sztabu

Jak informują kółka rolni­
cze i POM-y, park maszynowy 
jest przygotowany do wiosen­
nej kampanii. Kończy się re­
monty ciągników oraz siewni- 
ków zbożowych i nawozowych. 
Do przyspieszenia prac remon 
towych przyczynił się fakt, że 
składnice Poznańskiego Przed 
siębiorstwa Zaopatrzenia Rol­
nictwa dysponują odpowied­
nim asortymentem części za­
miennych. Niedobory wystę­
pują jedynie w elementach 
wymiennych do ciągników gą- 
sienicowych.

Tegoroczna wiosenna kam­
pania siewna powinna więc 
przebiegać prawidłowo i bez 
zahamowań, (kj)

Rozwój oświaty
bronią przeciw reakcyjnym ideałom

Wy siąpienie F. Castro na wiecu w Hawanie

W szóstą rocznicę szturmu na pałac prezydencki w Hawa­
nie — siedzibę Batisty — zorganizowanego przez studentów 
uniwersytetu hawańskiego 13 marca 1957 roku, w środę 
na uczelni tej odbył się wielki wiec, na którym przemówie­
nie wygłosił premier i I sekretarz Połączonych Organiza­
cji Rewolucyjnych, Fidel Castro.
Bitwy, jakie toczyły się 

przeciwko dyktaturze Batisty 
— oświadczył Castro — sta­
nowiły tylko początek rewolu­
cji. Nie były one najtrudniej­
sze. Prowadzona obecnie wal­
ka z imperializmem jest o 
wiele trudniejsza, ale jeszcze 
bardziej skomplikowana jest

Szydła golą 
brzytwy nie chcę

jest pokusa dla handlowców z 
CSO. «

„Bo tylko zastanówmy się do 
końca nad sytuacją, spróbujmy 
zrozumieć, wczuć się w myśli kie­
rownictwa spółdzielni, gdzie naj­
gorzej w skupie wcale nie oznacza 
źle w księgowości, gdzie ostatecz­
ne saldo bynajmniej nie kore­
sponduje z produkcją, jej wyso­
kością. Jest taka pokusa: pokusa 
umacniania swej pozycji w sku­
pie, obrocie, handlu i zastanawia­
jącego jednocześnie niedocenienia 
swej roli jako organizatora pro­
dukcji

Toteż autor sfwierdza, że cho­
dzi tu nie tylko o dodałni bilans 
CSO, ale przede wszystkim „o 
lepsze ilościowo i asorłymenlo- 
wo zaopatrzenie rynku wewnęłrz 
nego”. Równolegle '— również 
i o bardzo korzystny eksporł.

„Może nie stać nas, żeby już 
^ziś podeprzeć „zieloną produk­
cję” kilkuset milionami dodatko- 

ności naszych nakładów w rolnic­
twie — owoce i warzywa — prze­
twory i mrożonki proszą o pomoc,
opiekę większą, wnikliwe zainte­
resowanie i uwagę.”

Dodajmy, że nie tylko ze słro 
ny spółdzielni ogrodniczych i 
ich Cenłrali w Warszawie.

LEKTOR 

Głównego Komitetu Przeciw­
powodziowego. Zator jest bom 
bardowany z helikopterów ła­
dunkami trytolu.

Kilkanaście 'kilometrów w 
dół Wisły, w rejonie mostów 
w Dęblinie tworzą się dalsze, 
na szczęście mniej groźne za­
tory. W powiatach Ryki i Gar­
wolin trwa alarm przeciwpo­
wodziowy.

Na Odrze, groźny zator 
utrzymuje się w pow. Głogów. 
Jego czoło znajduje się poni­
żej ujścia Baryczy. Jest on 
także bombardowany z po­
wietrza ładunkami trytolu.

Na pozostałych rzekach, jak 
informuje Główny Komitet 
Przeciwpowodziowy, sytuacja 
nie jest groźna. (PAP)

NA WARCIE, NOTECI 
I PRÓBNIE

W minionych 24 .godzinach 
nastąpił w województwie po­
znańskim dalszy stopniowy 
wzrost stanu wody na rzekach. 
Oceniając dotychczasowy prze 
bieg powodzi należy stwier-

Gdzie dwóch 
się Uje...

Przewodniczący Komisji do 
Spraw Wewnętrznej Polityki 
Handlowej USA Carl Gilbert 
oświadczył w Chicago na kon­
ferencji poświęconej zagad­
nieniom handlu światowego, 
że zwłoka w przyjęciu Anglii 
do Wspólnego Rynku jest w 
pewnym sensie „błogosła­
wieństwem” dla Stanów Zjed­
noczonych, gdyż umożliwi u- 
trzymanie eksportu amerykań­
skiego do Anglii na dotych­
czasowym poziomie 450 milio­
nów dolarów. (PAP) 

walka z dziedzictwem prze­
szłości, walka z reakcyjnymi 
ideami minionych czasów.

Imperialistyczna reakcja — 
mówił Castro — stosuje prze­
ciwko rewolucji wszelkie moż 
liwe środki, wykorzystuje anal 
fabetyzm mas ludowych. Za­
raz po zwycięstwie rewolucji 
reakcja wybrała jako swe 
narzędzie kościół katolicki. 
Manewr ten poniósł jednak 
fiasko. Wówczas imperialiści 
zmienili taktykę stawiając na 
działalność różnych sekt reli­
gijnych.

Demaskując kontrrewolu­
cyjną działalność tych sekt i 
podkreślając, że ich przywód­
cy są bezpośrednimi agentami 
imperializmu amerykańskiego 
Fidel Castro wezwał do zde­
cydowanej walki z nimi. Pod­
kreślił on konieczność dalsze­
go wszechstronnego rozwoju 
oświaty w rejonach wiejskich 
i przygotowywania nowych 
kadr nauczycieli dla tych re­
jonów.

W miarę jak imperialiści po 
noszą w krajach Ameryki co­
raz nowe porażki — powie­
dział na zakończenie Castro — 
rośnie ich nienawiść do rewo­
lucji kubańskiej. Powinni jed­
nak wiedzieć, że w razie agre­
sji na Kubę zostaną rozgro­
mieni. (PAP) 
iiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiinmniimniiiiiiiiiiti

Dzisiejszy serwis informacyjny 
opracował Bogdan Dohnke

GŁOS WIELKOPOLSKI redagu­
je Kolegium. Adres redakcji 
Poznań, ul. Grunwaldzka 19 
Centrala telef. 611-21 łączy wszy 
stkie działy. Wydawca: Poznań­
skie Wydawnictwo Prasowe 
RSW ..Prasa”. Druk: Zakłady 
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dzić, że główne niebezpieczeń­
stwo wylewu rzek koncentru­
je się przy powstających za­
torach lodowych , a to na sku­
tek poważnej grubości pokry­
wy lodowej. Na razie zatory 
te likwidowane są skutecznie 
przez jednostki wojsk saper­
skich przy ,współpracy straży 
pożarnych, TOPL, ORMO i 
ludności cywilnej.

Według informacji Woje­
wódzkiego Komitetu Przeciw­
powodziowego stan wody na 
Warcie, Noteci i Prośnie przed 
stawiał się wczoraj następu 
jąco: Sieradz (stan alarmowy 
410 cm — stan w dniu 15. 3. 
— 468 cm) przybyło 10 cm. 
Koło (30 cm — 372) — 20,5 
Konin (430—420) — 14, Nowa 
Wieś (480—438) 30, Śrem (450 
—408) — 20. Poznań (450—281) 
— 14, Międzychód (430—284) — 
22. Czarnków (260—203) — 1. 
Drezdenko (300—258) — 6. Mir 
ków (180—340) — 14, Piwonice 
(200—265) — 1. (s)

Znamienne decyzje 
w krajach' arabskich

Król Maroka i szef rządu 
algierskiego — głosi wspólnj 
komunikat — przeprowadzili 
rozmowy, które wykazały 
„identyczność ich poglądów na 
sposób rozwiązania problemów 
regionalnych i międzynarodo­
wych”. Komunikat określa ro­
kowania algiersko-marokań- 
skie jako „początek realizacji 
Wielkiego Maghrebu Arabskie 
go” i zapowiada, że dalsze za­
cieśnienie więzów łączących 
Maroko i Algierię wyrazi się 
w pogłębieniu współpracy.

Iracki kodeks karny — pisze 
AFP — ma ulec pewnym zmia 
nom. Rząd studiuje obecnie 
projekt poprawki, która wpro 
wadza ostre kary za „roz­
powszechnianie dokumentów 
i tekstów propagujących idee 
komunistyczne”.

Agencja prasowa MEN po­
daje, że prezydent Jemenu 
Sallal wysłał telegram do pre­
zydenta Nassera, w którym po 
zostawia mu swobodę decyzji 
w sprawie ewentualnego przy­
łączenia się Jemenu do pro­
jektowanej unii ZRA, Syrii i 
Iraku.

W procesie spiskowców, któ 
rzy w grudniu ub. roku pró­
bowali dokonać zamachu na 
Bourguibę, zapadły w piątek 
43 wyroki śmierci tzn. tyle wy 
roków, ilu było oskarżonych.

AFP opierając się na autory 
tatywnych źródłach podaje, że 
rząd algierski ma zebrać się 
w sobotę dla ustalenia stano­
wiska wobec projektowanej 
przez Francję próby atomo­
wej na Saharze. (PAP)

W Śremie, Lesznie i Środzie 
powstaną nowe zakłady pracy

Nowe obiekty przemysłowe 
uzyskały ostatnio lokalizację 
na terenie naszego wojewódz­
twa. W Śremie projektowana 
jest budowa dużej odlewni że­
liwa, która zatrudni — po peł­
nym rozruchu około 3000 osób. 
Odlewnia ta ma pokrywać 
przede wszystkim zapotrzebo­
wanie Zakładów „H. Cegiel­
ski”, fabryk pomp i maszyn 
rolniczych. Dostarczy ona oko­
ło 30 tys. ton odlewów rocznie 
z końcem bieżącej 5-latki oraz 
50—60 tys. po 1970 roku. Koszt 
budowy — 1100 milionów zł.

Prawie połowa produkcji no 
wej fabryki przypadnie Zakła- 
ębm „H. Cegielski”,

W przemyśle terenowym 
przewiduje się wydatkowanie 
około 45 min. zł na rozbudowę 
fabryki pomp w Lesznie. Potni 
py te cieszą się dużym poby­
tem w wielu krajach. ,,Metal- 
export” ocenia, że w 1965 roku 
mógłby sprzedać za granicą 
około 50 tys. sztuk. Na ich do­
stawy oczekuje także rynek 
krajowy. Leszno ma w 1965 r. 
dostarczać 15 tys. pomp więcej 
niż obecnie, a podwoi dotych­
czasową produkcję 5 lat póź- 
„niej.

Co zwycięży;

„Doktryna Hallsteina“ 
czy postania sportouia?

Dzisiaj w ramach mistrzostw hokejowych świata snnfk • 
się mają w Sztokholmie reprezentacje NRD i NRK * '
W razie zwycięstwa drużyny 

NRD, zespół NRF musiałby zgod 
nie z regulaminem — wysłuchać

• Eliminacje przed tegorbcz- 
nym finałem piłkarskim juniorów 
UEFA w Anglii, dobiegają końca 
W rewanżowym spotkaniu Wło­
chy pokonały Hiszpanię 3:2. Po­
nieważ pierwszy mecz zakończył 
się 2:2, prawo wyjazdu do Anglii 
wywalczyli Włosi.

• Grupa polskich taterników 
członków Klubu Wysokcgórskie- 
go — Maciej Greczyński, Jei :y 
Michalski. Jan Streczyński i Je­
rzy Wertesiewicz dokonała sen­
sacyjnego wyczynu. Przebywając 
na obozie w' Alpach Francuskich 
w Chamonix, w dniach 7—11 bm. 
polscy taternicy zdobyli północ­
ny filar Les Droites. DotychcztiS 
jeszcze nikt nie dokonał tak trud 
nego przejścia w porze zimowej

• Koszykarze radzieccy Dynamo 
MediolanieTbilisi pokonali

w rewanżowym spotkaniu o we,ś- 
cie do półfinałów mistrzostw Eu­
ropy Simnenthal 74:68, kwalifiku­
jąc się do dalszych rozgrywek.

• 62 tys. osób oglądało w Lon 
dynie mecz piłkarski pomiędzy 
zespołem Tottenham Hctspur i cze 
chosłowacką drużyną Slovan Bra­
tysława o wejście do półfinału 
rozgrywek o Puchar Zwycięzców 
Pucharów. Anglicy wygrali 6.u

• Podczas zawodów narciar­
skich o Wielką Nagrodę Słowacji 
sialem gigant wygrał Sołtys — 
(CSRS), Polacy zajęli następują­
ce miejsca: 4 — Mysia jek, 5 — Wa 
la, 11 — Sitarz..

• 23 października br. z okarj 
100-lecia istnienia Angielskiego 
Związku Piłki Ncżnej odbędzie 
się atrakcyjny mecz Anglia — re­
prezentacja światowa na stadio­
nie w Wembley. .

Dzisiaj półfinały 
juniorów w koszu 
16 bm. rozpocznie się w Opolu 

3-dniowy turniej półfinałewy ko­
szykówki juniorów o 
stwo Polski.

W turnieju tym barw 

mistrzo-

woje-
wództwa poznańskiego bronić bę­
dzie zespół leszczyńskiej Polonii 
mając za przeciwników: Zryw 
Zielona Góra, MRS Opolanin, 1 mi­
strza województwa wrocławskiego 
(dotychczas nie wiadomo kto bę­
dzie reprezentował Wrocław).

Zgodnie z przeprowadzonym lo­
sowaniem w pierwszym dniu tur­
nieju spotkają się Opolanin ze 
Zrywem oraz Wrocław z Polonią 
Leszno.

W sobotę dojdzie do pojedynku 
pomiędzy Zrywem a Polonią 
Wrocławiem a Opolaninem.

Niedziela — ostatni dzień tur­
nieju, przewiduje następujące, 
spotkania: Polonia Leszno — Opo­
lanin, Wrccław — Zryw Zielona 
Góra. (R)

Projekty przewidują nadto 
wybudowanie w Środzie kosz­
tem 40 min. zł Zakładu Okuć 

Po- 
in- 
na

Me 
ma

hymnu narodowego Nrd j „hj 
należyte honory przv
flagi na maszt. Procedura „ U
NRF?ak °CZywiście Władzo,'

By wybrnąć z tej sytuacji bn , 
ski minister spraw wewición 
Hoecherl zwrócił się w czwar^Z 

oświadczeniemz publicznym 
sportowców, wyrażając u 
nadzieję, że drużyna NRp 
rować się będzie w Szubom,,, 
„obowiązkami obywatelskimi' 
nie racjami sportowymi,
się wezwaniu do 
spotkania z NRD.

co row^

Międzynarodowa Federach 
HoKejowa zareagowała natych 
miast na wystąpienie przed 
stawicieia wiadz bońskich i o' 
świadczyła, że jeżeli NRF n ' 
stanie do meczu z reprezenta 
eją Niemieckiej Republiki De 
mokratycznej lub dopuści sio 
jakiejkolwiek demonstracji zo 
stanie usunięta z Federacji 
Międzynarodowe organizacje 
sportowe wypowiadają zdecy 
dowaną walkę wszelkim pró­
bom dyskryminacji rasowej 
politycznej czy religijnej

hokejowe mistrzostwa świata
GRUPA A

CSRS — FINLANDIA 5:2 
(2:0, 2:1, 1:1)

Szwecja — Kanada 4:1 
(1:0, 0:1, 3:0)

ZSRR — USA 9:0 (3:0, 5:0, 1:0)
GRUPA C

Dania — Belgia 8:3 
(6:3, 1.0. 1:0)

Węgry — Holandia 13:2 
(3:2, 3:0, 7:0)

Po 9 dniach turnieju aktual

ców prowadzą Dolana (CSRS) 
i Starszinow (ZSRR) — po 7 
bramek.

na tabela hokeja przedstawia 
się następująco:
1. Szwecja 12:0 42:7
2. ZSRR 10:2 46:7
3. CSRS 9:3 38:14
4. Kanada 9:3 44:22
5. Finlandia 3:11 20:35
6. NRD 2:8 10:36
7. USA 2:12 18:61
8. NRF 1:7 12:43

Na liście najlepszych strzel

Złota Odznaka 
dla Makuli

Zdobywca tytułu mistrza szy­
bowcowego świata Edward Maku­
la odznaczony został przez prze­
wodniczącego Prezydium Woje­
wódzkiej Rady Narodowej Ryszar 
da Nieszporka Złotą Odznaką „Za 
służonemu w rozwoju wojewódz­
twa katowickiego”.

Warszawski sześciomecz
W warszawskiej hali Gwar 

dii rozpoczął się w piątek 3- 
dniowy międzynarodowy tur­
niej szablowy. W turnieju sta 
tują ostatecznie następując 
reprezentacje: ZSRR, Węg1® । 
Włoch, NRF oraz dwie druzy 
ny polskie.

i Instalacji Budowlanych. Za­
trudni on około 500 osób, 
dobnej wielkości nakłady 
westycyjne przeznacza się 
budowę Fabryki Galanterii 
talowej w Środzie, która 
wytwarzać głównie wentyle do 
dętek? samochodowych i rowe­
rowych.

Na tym kończy się lista za­
mierzeń, gdyż Prezydium WRN 
stara się międzjt innymi o zlo­
kalizowanie fw (województwie 
dużej wytwórni) sprzętu spa­
walniczego i fabryki aparatury 
górniczej w Lesznie, fabryki 
obrabiarek ciężkich w Gnie­
źnie, centralnych warsztatów 
koksowo-chemicznych w Kęp­
nie. (L)

Oto wyniki uzyskane * 
pierwszym dniu:
Polska I — Polska II 15;1 
Węgry — NRF 14:2 
ZSRR — Węgry 6:10 
Polska II — Włochy 6:1

Polska I — Włochy 8:8 
(wygrali Polacy siedmioma 
trafieniami).

Szczęście uśmiechnęło się 
do Francuzów

Rewanżowe między państwo*
spotkanie piłkarskie ^u2j„ eii 
Francja — Portugalia, z cyklu 
minacji do turnieju UEFA w po 
giii wygrali Francuzi 3:1 (3-1)- 
nieważ w pierwszym meczu - 
ciężyli Portugalczycy 4:2 i h 
dwóch pojedynkach zespo y 
po pięć bramek zdobytych, d 
lu wyłonienia drużyny na wyj 
do Anglii sędzia zarządził łoso 
nie. Szczęście uśmiechnęło się 
Francuzów i oni pojadą na 
niej UEFA.



wiatki — kwiatkami,
święto świętem,
ale życie nie składa 
się na szczęście z sa- 

„ch świątecznych duserów. 
Jłc jest wprawdzie takie 
świąteczne wyeksponowanie, 
lecz daleko ważniejsze jest to, 
• e na co dzień coraz .bardziej 
docenia się u nas kobietę ja­
ko prawdziwego partnera w 
życiu społecznym. Hasło „In» 
na do domu” bywa dziś uży- 
wane w skeczach satyrycz­
nych a i to coraz rzadziej, 
przewartościowało je życie i 
pozbawiło jakiegokolwiek lo­
gicznego znaczenia. Rynek pra 
cy bowiem wchłania wciąż no 
we setki, kobiet, sięgających 
śmiało P° coraz ciekawsze 
warsztaty pracy.

W Poznaniu np. podjęło w 
ubiegłym roku pracę zawodo­
wą przeszło 25 tysięcy kobiet, 
czyli prawie o 2 tys. więcej 
niż w roku 1961. Wymieniono 
przy tym 735 stanowisk pracy 
tzw. „męskich” na kobiece. 
W jakich zawodach? 
Ślusarza, tokarza, szlifierza, 
politurownika, konserwatora 
sorzętu. pomocnika magazynie 
ra, rdzewiarza, narzędziowni- 
ka itp. Wobec faktu, że Wy­
dział Zatrudnienia Prezydium 
RN m, Poznania notuje stałe 
zapotrzebowanie rąk do pracy, 
wymiana taka była bardzo ce 
Iowa. Spotkała się zresztą z 
przychylnym przyjęciem przez 
kobiety, poszukujące zajęcia. 
Stanowiska te bowiem, po 
pewnym przyuczeniu, są nie­
źle płatne, nie wymagają przy 
tym więcej nakładu pracy niż 
np. całodzienne szycie, czy pi 
sanie na maszynie.

Kobiety chcą pracować za­
wodowo, mimo, że często obar 
cza je to w dwójnasób. Praca 
zawodowa daje im bowiem po 
za ekwiwalentem pieniężnym.

O KOBIETACH
ZWYCZAJNIE

satysfakcję osobistą i zwię­
kszone poczucie łączności ze 
społeczeństwem. Mówią o tym 
często w Wydziale Zatrudnię 
nia kobiety, podejmujące pra 
cę zawodową po raz pierwszy. 
Np. w roku 1962 około 3 ty­
sięcy kobiet przystąpiło do 
pracy po raz pierwszy.

Wiele kobiet, nie posiadają­
cych warunków dla pełnego 
zaangażowania zawodowego, 
chciałoby pracować na pół eta 
tu. Postulat ten wysuwany 
jest przez niewiasty od lat, 
jednak nie może doczekać się 
pełnej realizacji. W Poznaniu
zatrudniono na 
roku ubiegłym 
kobiet. Były to 
prace okresowe.

pół etatu w 
zaledwie 400 
jednak tylko 
zastępcze, w

dodatku — wymagające wyso 
kich kwalifikacji zawodowych.

Dużo się u nas mówi i pisze 
na temat konieczności podno­
szenia poziomu wiedzy ogól-
nej kwalifikacji zawodo-
wych przez kobiety już pracu­
jące. Jak ta sprawa wygląda 
w praktyce? Otóż kobiety 
chcą i podnoszą swe kwalifi­
kacje zawodowe, jeśli się im 
tylko stworzy po temu warun 
ki i jeśli prowadzi to istotnie 
do awansu. Przykładem może 
tu być Wojewódzki Związek 
Spółdzielni Pracy, mający w 
Poznańskiem 230 zakładów o 
różnym profilu produkcyjnym. 
W roku 1962 uczestniczyły w 
szkoleniu zawodowym 182 ko­
biety z różnych spółdzielni, 
zdobywając tytuły czeladni­
ków i mistrzów. 239 kobiet — 
robotnic niewykwalifikowa-

nych, przyuczono do zawodu. 
225 kobiet uzupełniło wy­
kształcenie podstawowe, 83 
uzupełnia średnie a 36 konty­
nuuje — wyższe.

Ten, pełen zrozumienia sto­
sunek pracownic spółdzielni 
do uzupełniania kwalifikacji, 
przynosi w rezultacie kobie­
tom z pionu WZSP coraz lep­
szą pozycję. Jeśli w roku 1960 
w radach nadzorczych zasia­
dało tam np. 413 kobiet, to w 
roku 1962 — 465. W zarządach 
spółdzielni liczba ta podniosła 
się z 68 na 84. Na ogólny stan 
kadry kierowniczej spółdziel­
ni, wyrażającej się liczbą 456 

•— kobiety zajmują 90 stano­
wisk. Harmonia, zachowana 
między wysiłkiem pracownic 
i ich możliwościami awansu — 
jest tu bodźcem do zwiększa­
nia wysiłku nad pogłębianiem 
wiedzy.

Z roku na rok kobiety wcho 
dzą coraz pełniej w orbitę go­
spodarki i społecznego życia. 
Że jest im jeszcze nieraz cięż 
ko, że ponoszą jeszcze często 
samotnie wiele ciężarów7 pra­
cy domowej — to prawda. Ty­
le jednak nasłuchałyśmy się 
samokrytycznych opinii na 
ten temat ze strony naszych 
mężów i kolegów w dniu 8 
marca, że i ta sprawa wydaje 
nam się — do załatwienia. 
Jest to proces wprawdzie wol 
ny — wolniejszy niż pęd ko­
biet do pracy i zdobywania 
kwalifikacji zawodowych, lecz 
przecież ,,nie od razu Kraków 
zbudowano”...

ZOFIA ANDRZEJEWSKA

Z gospodarnością nadal na bakier
Inwestycje od kuchni

„Nadmierne społeczne koszty produkcji są u nas faktem 
bezspornym — stwierdził w wywiadzie dla „Polityki” (nr 9) 
wicepremier Franciszek Waniołka. — Nie mamy zmysłu 
oszczędności, marnujemy ogromne ilości pieniędzy, surowca 
a nade wszystko czasu, który jest niemożliwy do odrobie-
nia...”

Przykre to stwierdzenie, 
ale prawdziwe. Świad­
czą o tym liczne przy­
kłady. Między innymi 

i takie:
W roku 1959 „Cegielski” zle­

cił Poznańskiemu Przeds^iębior 
stwu Budownictwa Przemyslo 
wego budowę nowych hal pro­
dukcyjnych. Normatywny czas 
budowy jednej z tych hal wy­
nosił 22 miesiące. Przedsię­
biorstwo rozpoczęło pracę 
1 kwietnia 1960 roku. W lu­
tym 1962 roku „Cegielski” 
miał w tej hali instalować ma­
szyny, a 15 stycznia 1963 r. ru­
szyć z próbną produkcją silni­
ków.

W lutym 1962 roku hala nie 
była jeszcze gotowa. „Cegiel­
ski” molestował, wykonawca 
solennie przyrzekał, dał nawet 
nst gwarancyjny, że do zimy 
halę skończy. Bez skutku.

. lutym 1963 r. „Cegielski” 
Powinien już produkować w 
nowych pomieszczeniach — sil 
niki- Cóż, kiedy wykonawca 

zimą podciągnął halę 
Poa dach i... zeszedł z budow7y. 
^'ócił na nią po krytyce z try 
uny wojewódzkiej konferen- 

cji inwestycyjnej w KW PZFR. 
eraz^ się dwoi i troi, dokłada 

. afań, al3y halę oddać do u- 
2Vtku. Lecz rok został bezpo- 
Wrotnie stracony.

Czy można było tej straty — 
cnociaż częściowo — uniknąć?

Skonfrontujmy ze sobą dwie 
'Posiedzi, odnotowane w 
yskusji na wspomnianej już 
ojewódzkiej konferencji in- 

Westycyjnej:
»W zimie zwolniliśmy icielu 

pracowników — mówił przed- 
awiciel Poznańskiego Zjcd- 

hoczenia Budownictwa — Gu- 
Ciula. — 700 ludzi wysła- 
na piatne uriOpyt 3'00 — 

bezpłatne. Wielu ze zwol- 
ttionych robotników na wiosnę 

do nas nie wróci; robotni- 
czują d0 nas żal za to, że 

r^tujemy ich w zależności 
0(1 Pogody...”

„Budownictwo powinno tak 
P unować swą pracę, by zima 
nożna, było prowadzić roboty 
ykończeniowe pod dąchem — 

^Wierdził dyrektor inwesty- 
„Cegielskiego”, Franci- 

Adamkiewicz. — W na- 
s-ych zakładach istniała pełna 
jhojhwo.ść zabezpieczenia ro- 
°t na zimę w trzech obiek- 

tąch. Można było doprowadzić 
^drzewanie, zatrudnić około 

ludzi i przyspieszyć odda-

nie hal do użytku. Niestety, bu 
dowlani tego nie zrobili...'’

Dlaczego? Co im w tym prze 
szkodziło.

Inny przykład braku zmy­
słu oszczędności.

Służba inwestycyjna, biura 
projektów i przedsiębiorstwa 
wykonawcze odczuwają — 
często bardzo dotkliwie — brak
inżynierów budownictwa.
Skutki tego są znane; niedo­
kładne kosztorysy, niepełna i 
nieterminowa dokumentacja, 
zła organizacja robót. Jeśli 
więc inżynierów brak, to przy­
najmniej ci, którzy są, powin­
ni wykonywać prace, wyma­
gające rzeczywiście inżynier­
skiej wiedzy. Czy tak jest?

Mówi Zdzisław Schiller — 
zastępca dyrektora Poznań­
skiego Biura Projektów Bu­
downictwa Przemysłowego: 
„Państwo łożyło na wykształ­
cenie inżynierów, a dziś część 
z nich, musi wykonywać pra­
cę zwykłej pomocy technicz­
nej, funkcje asystentów”. Do­
dajmy: często także kreślarzy 
i maszynistek — bo limity, bo 
etaty! Oszczędzamy 1000 zł na 
etacie pomocy technicznej, by 
stracić miliony na skutek opóź 
nień realizowanych inwestycji.

Potężne biura, opracowujące, 
miliardowej wartości projekty, 
nie wykonują często w termi­
nie zleceń z powodu braku 
światłoczułego papieru czy 
zwykłej kalki!

Mówi Stefan Riszman — se­
kretarz podstawowej organi­
zacji partyjnej Przedsiębior­
stwa Robót Przemysłowych Bu 
downictwa Terenowego: „Ma­
my budowy rozrzucone w te­
renie, często daleko od kolei, 
a blisko autobusu. Dlaczego 
zwraca się pracownikom pie­
niądze tylko za przejazdy ko­
leją a autobusem, nie? Przecież 
dla wielu ludzi, różnice w cza­
sie dojazdów do pracy i do do­
mu wynoszą (między koleją a 
autobusem 3—4 godziny”). Czy
rzeczywiście nam 
tym, by robotnik 
pracy zmęczony?

Projektanci i 
żalą się na brak 
prostych maszyn:

zależy na 
stawał do

wykonawcy 
stosunkowo 
sumatorów,

arytmometrów. Setki operacji 
rachunkowych, często bardzo 
precyzyjnych, inżynierowie 
muszą dokonywać ołówkiem 
na papierku lub przy pomocy 
suwaka. Jakże łatwo wtedy o 
prosty błąd. Błąd, który może 
mieć większą „wartość” niż 
tysiąc maszyn do liczenia. A 
cena straconego czasu?

Istotnie: nadal nie cierpimy 
na nadmiar zmysłu gospodar­
ności.

PIOTR CHOJNACKI

Marsa

ddalając się z dnia na dzień od 
naszej planety pędzi w kierunku

radziecka automatyczna
stacja międzyplanetarna Mars-1.

Znajdująca się na jej pokładzie apa­
ratura pomiarowa, urządzenia regulacyj­
ne, systemy łączności i baterie słoneczne 
zasilające te wszystkie urządzenia ener­
gią złożyły się na masę wynoszącą pra­
wne 900 kilogramów.

A gdyby do takiej kabiny wsiadło 
dwóch kosmonautów i zechciało okrążyć 
Marsa i wrócić na Ziemię? W tym celu 
kabina musiałaby być wyposażona w do­
skonały system regeneracji powietrza, 
utrzymania stałej temperatury i wilgot­
ności powietrza, osłony przed promie­
niowaniem. Potrzebne by były oprócz te­
go olbrzymie zapasy żywności i wody. 
Słowem taka kabina musiałaby ważyć 
na Ziemi około 10 ton. A dla nadania 
jej niezbędnej prędkości należałoby 
stworzyć rakietę o masie startowej oko­
ło 15 tysięcy ton.

T)roblem podróży międzyplanetar-
* nych mogą rozwiązać rakiety o napę 

dzie jądrowym, nad którymi głowią się 
uczeni zarówno w ZSRR jak i w USA. 
Uczeni wymieniają trzy sposoby wyko­
rzystania energii jądrowej do napędu

Największe efekty przyniosłaby oczywiście 
metoda syntezy jąder lekkich pierwiastków,

reakcja termojądrowa. Daje ona
ksymalną energię, na razie można

ma-
i Ją

wyzwolić tylko przy wybuchu bomb wodoro­
wych. Dla lotów kosmicznych natomiast po-

Mechanizacja przjspścsza roSstą
przyspieszmy mechanizację

„Mechanizacja rolnictwa rozwijać się może tylko wtedy, 
jeśli nastąpi koncentracja maszyn w rejonach i gromadach 
posiadających odpowiednie warunki — społeczno-gospodar­
cze, jeśli będzie należycie skoordynowana z rozbudową za­
plecza remontowego, ze szkoleniem kadr i odpowiednią pracą 
organizacyjno-instruktorską”.

(Z uchwały XII Plenum KC PZPR)
prawie dalszego przy 
spieszenia procesu 
mechanizacji rolni­
ctwa poświęcona była 

czwartkowa narada aktywi­
stów kółek rolniczych — człon 
ków PZPR. ZSL, rad narodo­
wych i działaczy bezpartyj­
nych gromad kompleksowo- 
mechanizowanych naszego wo 
jewództwa. Naradzie którą 
zorganizował Komitet Woje­
wódzki PZPR w Poznaniu 
przewodniczył sekretarz KW 
—.Jan Olzak.

Gromad takich jest w Wiel­
ko polsce 11.

Żgodnie z założeniami gro­
mady te mają do roku 1965 
dysponować łącznie 442 trak­
torami wraz z zestawami ma 
szyn towarzyszących. Oznacza 
to, że jeden traktor przypad- 
nie na ‘104 ha użytków rol­
nych. Pod koniec ub. roku w 
kółkach rolniczych tych gro­
mad znajdowało się 189 ciąg­
ników (43 proc, ilości docelo­
wej).

W swych wystąpieniach dys 
kutanci dzielili się doświad­
czeniami i trudnościami z ja­
kimi spotykają się w codzien 
nej pracy. Z dyskusji wyni­
kało, że większość kółek rol­
niczych w gromadach komplek 
sowo-mechanizowanych już 
dziś spełnia poważną rolę or­
ganizatorską w kształtowaniu 
nowego oblicza wsi, a zwła­
szcza w podnoszeniu produk­
cji rolnej.

Jednakże dotychczasową 
działalność gospodarczą kółek 
cechuje jeszcze niska efektyw 
rość stosowanych maszyn. 
Niezadowalający jest ciągle u- 
dział parku traktorowo-ma- 
szynowego w pracach poto­
wych. Wąski asortyment ma­
szyn towarzyszących sprawia, 
że traktory nie są w pełni wy 
korzystane, co w wielu przy 
nadkach jest powodem strat 
finansowych. Ciągniki „kółko 
we” zbyt często pracują w u- 
sługach pozarolniczych. Tak 
np. w gromadzie Jerka około 
60 proc, pracy wykonanej 
przez, kółkowe ciągniki przy 
pada na transport nie związa­
ny z pracą rolników.

Wspólnym dla wszystkich 
kółek problemem jest brak 
części zamiennych, co powodu 
je przestoje ciągników i ma 
szyn. Istotną trudność sprawia 
również słaba kadra traktorzy 
stów. Prowadzone w groma­
dach i szkołach przysposobię 
nia rolniczego kursy traktorzy 
stów, nie ’ zapewniają kółkom 
właściwej liczby fachowców. 
Co lepsi z nich odchodzą z 
rolnictwa do przedsiębiorstw, 
które zapewniają lepsze wa­
runki. Brak kwalifikacji i nie 
dbalstwo traktorzystów przy­
niosło niektórym kółkom w^e 
iotysięczne straty. I tak np. w 
Magdalenkach (GRN Pępowo) 
poniesiono z tego tytułu ponad 
40 tys. zł strat.

Wielu mówców domagało stę 
tworzenia własnych, między- 
kołkowych warsztatów maszyn 
i ciągników. Dużo uwagi po-

święcono również pracy agro­
nomów gromadzkich. We wszy 
stkich wypowiedziach postu­
lowano odciążenie agronomów 
od obowiązków techniczno-ad 
ministracyjnych, by więcej 
^pzasu mogli poświęcić pracy 
z rolnikami. Mówiono również 
o trudnościach związanych z 
budową garaży, szop, i maga­
zynów kółkowych.

Do poruszanych w dyskusji 
spraw ustosunkowali się obec 
m na naradzie sekretarz KW
PZPR Stanisław Furgał
oraz kierownik Wydziału Rol­
nego KW — Jan Heidrych.

Stanisław Furgał zwrócił m. 
in uwagę na dające się zaob­
serwować zjawisko zahamowa 
ma kupna maszyn i ciągników. 
Świadczy o tym, chociażby 
fakt, że w okresie od grudnia 
do końca lutego br. gromady 
kompleksowo-mechanizowane 
nabyły zaledwie 3 ciągniki. Po 
prawy wymaga również wad­
liwa struktura posiadanych 
przez kółka maszyn. Zbyt 
szczupły jest zestaw urządzeń 
towarzyszących. A przecież 
mechanizacja oznacza jak naj 
szersze wykorzystanie siły 
technicznej w pracach polo­

wych. Tylko .gwarancja wyko 
nania wszystkich podstawo­
wych prac przez maszyny „kół 
kowe”, skłoni rolnika do wy­
zbycia się koni.

Jan Heidrych poinformował 
zebranych, że sieć warsztatów 
naprawczych będzie miała cha 
rakter filii POM. Warsztaty 
takie, obliczonp na 35—40 trak 
torów powstaną w każdej wię 
.kszej gromadzie, a zwłaszcza 
w gromadach kompleksowo- 
mechanizowanych. Zostaną 
one zlokalizowane w ten spo 
sób, że promień odległości od 
poszczególnych wsi — nie prze 
kroczy 7 kilometrów. Poza re 
montami maszyn i zaopatrzę 
niem w części zamienne, filie 
te przejmą na siebie wiele 
funkcji organizacyjno- kontro! 
nych (eksploatacja maszyn, 
dyspozytorstwo itp.), uwalnia­
jąc zarządy kółek i agrono­
mów od codziennych kłopo­
tów.

Kierownik J. Heidrych o- 
świadczył również, że na u- 
kończeniu jest dokumentacja 
tanich typowych garaży i 
szop na narzędzia rolnicze. 
Winno to rozwiązać występu 
jące w tej dziedzinie trudno 
ści.

Obaj mówcy podkreślili, że 
Wielkopolska ma wszelkie da 
ne, aby plany kompleksowej 
mechanizacji zostały wykona 
ne już w roku 1^64, a więc
o rok wcześniej.

F. B.

Paragraf i życie

Komisja rozjemcza
w reorganizacji

Władysław P. był pracow­
nikiem umysłowym Zakładów 
Przemysłu Terenowego w O. 
Pewnego dnia rozwiązano z 
nim umowę o pracę bez wy­
powiedzenia. Władysław P. 
uważając, że rozwiązanie z 
nim umowy było bezpodstaw­
ne, postanowił wystąpić o 
przywrócenie do pracy i o od­
powiednie odszkodowanie. Po­
nieważ w zakładzie pracy Ko­
misji Rozjemczej nie było, 
Władysław P. złożył wniosek 
do Terenowej Komisji Rozjem 
czej przy zarządzie okręgo­
wym swojego związku zawo­
dowego. Gdy komisja zwleka­
ła z wyznaczeniem rozprawy, 
pracownik zaczął się niecier­
pliwić i dopominać o roz­
strzygnięcie. Wreszcie po upły 
wie 4 miesięcy zarząd okrę­
gowy związku przesłał wnio­
sek do sądu komunikując, że 
Terenowa Komisja Rozjemcza
„uległa reorganizacji” 
może sprawy rozpoznać.

nie

Sąd powiatowy rozpoznał 
sprawę, nakazał zapłatę od­
szkodowania i przywrócenie 
do pracy. Jednakże pozwany 
zakład wniósł rewizję i spra­
wa znalazła się w sądzie wo­
jewódzkim. Tu zaś powstała 
wątpliwość, czy sąd mógł w 
ogóle rozpoznać sprawę, któ­
ra należy do właściwości ko­
misji rozjemczej, tylko dlate­
go, że właściwa komisja nie 
wykonała swego obowiązku?

W Kosmos z atomowym napędem
trzebny jest nie wybuch, lecz trwała, kon­
trolowana reakcja. nad tym problemem 
pracują obecnie całe zastępy fizyków jądro­
wych.

Inna metoda polega na wykorzystaniu od­
rzutu cząstek wyrzucanych przez jądra cięż­
kich pierwiastków przy rozpadzie radioak­
tywnym. I wreszcie trzecia metoda — roz­
szczepienia ciężkich jąder atomowych — sto­
sowana już dziś na szeroką skalę w energe­
tyce

Przy rozszczepieniu jąder atomów wy­
zwala się około 10 milionów razy wię­
cej energii niż przy spalaniu najlepszych 
paliw chemicznych. Umożliwia to zmniej 
szenie masy startowej rakiety o dzie­
siątki razy, a także osiąganie znacznie 
większych prędkrości niż przy stosowa­
niu paliwa chemicznego.

A więc najbardziej realnym dziś ato- 
mowym pojazdem kosmicznym 

jest rakieta z reaktorem atomowym na 
pokładzie. Energia wyzwalana w reakto­
rze jądrowym zostanie wykorzystana do 
ogrzewania masy odrzutowej np. wodo­
ru, który ulatując przez dyszę, stworzy 
na zasadzie odrzutu siłę ciągu do 12 
km sek., podczas gdy paliwo chemiczne 
daje ciąg do 4,5 km/sek. Odpowiednio 
zmieniając zasady pracy reaktora (re­
aktor wichrowo-gazowy) siłę ciągu moż­
na zwiększyć do 50 km/sek.

Silniki jądrowe z podgrzewem masy 
cdizutowej wyeliminują z czasem paliwo 
chemiczne. Dzięki możliwości startu bez­
pośrednio z Ziemi i dużej prędkości, ra­
kiety z takim napędem, będą mogły 
przewozić ludzi oraz ładunki wymaga­
jące szybkiej dostawy.

nia przewozu ładunków nie 
pospiechu można wykorzystać 
napędu. Chodzi o to, że w 
ma oporu środowiska i nawet

wymagających 
inny system 

Kosmosie nie 
niewielka siła

stosowana przez dłuższy czas może dawać po­
jazdowi kosmicznemu pewne przyśpieszenie 
1 umożliwić dotarcie do najbardziej odległych 
planet systemu słonecznego. Taki długotrwa­
ły. powolny ciąg, zapewni rakiecie silnik ją- 
drowo-elektryczny, czyli jonowy. Pola elek­
tryczne rozpędzając jony — nadają rakiecie 
odrzut. W porównaniu z silnikiem wykorzy­
stującym paliwa chemiczne, ilość paliw'a na 
kilogram ciągu zmniejsza się w tym wypad­
ku 30-kretnie. Ale ciąg ten jest zbyt mały, by 
wprowadzić rakietę na orbitę. Dlatego też te­
go typu pojazdy mogłyby startować dopiero 
z orbitalnych stacji kosmicznych.

Jest jeszcze wiele do zrobienia zanim 
rakiety z napędem jądrowym wystartu­
ją na. międzyplanetarne trasy. Jednakże 
uczeni zgodnie twierdzą, że nastąpi to 
jeszcze w bieżącym dziesięcioleciu.

W. KUL.

Sąd Wojewódzki skorzystał 
z przepisu kodeksu postępo­
wania cywilnego (art. 388), 
który pozwala mu, gdy przy 
rozpoznawaniu rewizji natrafi 
na budzące wątpliwości zagad 
nienie prawne, przedstawić 
sprawę wraz z tym zagadnie­
niem Sądowi Najwyższemu. 
Tak więc sprawa trafiła do 
Sądu Najwyższego. Sąd ten 
uchylił wyrok Sądu Powiato­
wego i odrzucił pozew stwier­
dzając, że sprawa w ogóle 
nie należała do kompetencji 
sądów i Sądowi Powiatowemu 
nie wolno było wydawać w 
niej wyroku.

W myśl ustawy spory wyni­
kające ze stosunków pracy w 
przedsiębiorstwach uspołecz­
nionych podlegają rozpozna­
niu przez zakładowe bądź te­
renowe komisje rozjemcze, je­
żeli przepis szczególny nie 
stanowi inaczej (wyłączone są 
np. sprawy dotyczące pracow­
ników zajmujących określone 
stanowiska kierownicze). Spra 
wy, które zgodnie z ustawą 
należą do kompetencji komisji 
rozjemczych, są tym samym 
wyłączone spod orzecznictwa 
sądów powszechnych. Ponie­
waż sprawa Władysława P. 
oczywiście należała do komisji 
rozjemczej, nie mógł jej roz­
poznawać sąd. Zarząd Okrę­
gowy Związku Zawodowego 
wprawdzie „przekazał sprawę 
sądowi do rozpoznania”, ale to 
„przekazanie” było bezskutecz 
ne, gdyż żaden przepis pra­
wa na tego rodzaju „przeka­
zanie” nie zezwala. Okolicz­
ność, że wskutek „reorganiza­
cji” i widocznego zaniedbania 
ze strony powołanych orga­
nów właściwa komisja rozjem 
cza nie wykonywała swych o- 
bowiązków, również niczego 
nie zmieniała, gdyż ustawy 
nie przewidują, by taki pato­
logiczny stan rzeczy pozwa­
lał sądom ,.w zastępstwie” nie 
działających komisji rozjem­
czych rozpoznawać sprawy na 
leżące do wyłącznej kompe­
tencji tych komisji. Włady­
sław P. mógł i powinien był 
w drodze skargi do Zarządu 
Głównego Związku Zawodo­
wego żądać należytego zor­
ganizowania komisji rozjem­
czej i załatwienia jego spra-
wy. 
bec 
dać

Nie mógł natomiast wo- 
bezczynności komisji żą- 
skierowania sprawy do

sądu.
Sąd Najwyższy przypomniał, 

że już poprzednio podobnie 
rozstrzygnął sprawę, w której 
przewodniczący zakładowej 
komisji rozjemczej skierował 
sprawę do sądu dlatego, że 
komisja się zdekompletowała 
i nie można uzyskać zebrania 
się kompletu orzekającego. I 
w tym przypadku sądowi nie 
wolno ..zastanie” komisii.

KAZIMIERZ JANICKI



Fommlfowe dzieło

Księga Tysiąclecia 
Państwa Poiskiep

Poznaniowi przypadł za­
szczyt wydania fun­
damentalnej pracy „O 
początkach Państwa 

Polskiego”. Spod tłoczni dru­
karni Uniwersytetu im. A. 
Mickiewicza wyszły obecnie 
dwa tomy albumowego for­
matu, z których pierwszy 
(428 stron i 96 ilustracji) po­
święcony jest organizacji po­
litycznej wczesnofeudalnego 
państwa polskiego, zaś drugi 
(368 stron i 83 ilustracje) nosi 
tytuł: „Społeczeństwo i kultu­
ra”.

Około dwóch lat zajęły pra­
ce techniczne. Znacznie dłu­
żej natomiast trwało przygo­
towanie dzieła przez 21 au­
torów, z których decydująca 
większość reprezentuje poz­
nański ośrodek historyczny.

Komitet redakcyjny tworzy­
li poznańscy naukowcy: prof. 
prof. dr K. Tymieniecki (re­
daktor), dr G. Labuda i dr 
H. Łowmiański (współredak­
torzy) oraz dr Helena Chło- 
pocka (sekretarz).

Ogłoszone prace są wyni­
kiem najnowszych badań i sta 
nowią syntezę współpracy hi­
storyków, archeologów z u- 
działem przedstawicieli histo­
rii sztuki i filologii polskiej. 
W 28 artykułach autorzy u- 
względnili wszystkie zasadni­
cze problemy okresu przeło­
mowego naszych dziejów, kie­
dy państwo polskie ukazało 
się już w wyraźnie krystali­
zującej się postaci. „Jeśli na­
ród polski — czytamy w 
przedmowie — ukształtował 
się i utrzymał jedność etnicz­
ną, jeśli stworzył kulturę, któ 
rą może się chlubić, jeśli od­
znaczał się aktywnością w 
dziejach Europy na przestrze­
ni ostatniego tysiąclecia, jed­
nym z. warunków tego było 
stworzenie własnego pań­
stwa”. Tym problemom histo­
rycy polscy poświęcili swe 
wnikliwe, głębokie badania.

Inicjatywa powstania tego 
kompendium wyszła z UAM, 
a chlubną realizację znalazła 
w poznańskim Towarzystwie 
Przyjaciół Nauk, które pie­
czołowicie czuwało około 3 lat 
nad jego wydaniem. Słusznie 
się stało, że z Wielkopolski, 
kolebki państwowości naszej, 
wyszło dzieło fundamentalne 
o jego początkach.

Fr. H.

✓

Znowu musimy przerwać 
rozmowę. Do pokoju 
wchodzi jakiś interesant 

w bardzo pilnej sprawie.
Siadam z boku i patrzę w 

dobrą, mądrą twarz kobiety, 
będącej siostrą i matką tych, 
którym los poskąpił radości 
życia. Jak Ona rozmawia z 
ludźmi. Trzeba to widzieć. 
Trudno zwyczajnym piórem 
oddać całą gotowość służenia

MASZE ROZMOWY

Życie na
człowiekowi, cechującą jej sło 
wa, oczy — całą postać. A 
przy tym to co mówi, nie ma 
nic wspólnego z tanim senty­
mentem. Salomea Głowacka, 
pracownik Oddziału Opieki w 
Wydziale Zdrowia i Opieki 
Społecznej Prezydium WRN — 
jest człowiekiem rzeczowym. 
Umie nawet zrugać, jeśli tra­
fi na bezmyślność, upór czy 
ślamazarność. Tak jak w tej 
chwili.

— Jedynym rozsądnym wyj­
ściem z tej sytuacji jest oddać 
matkę do zak/adu dla przewie 
kle chorych — mówi do swo­
jego rozmówcy. — Przecież 
nie może pan żądać, by żona, 
mając pięcioro drobnych dzie­
ci, całe dnie pielęgnowała tak 
chorą kobietę. Specjalnej pie­
lęgniarki na cały dzień też nie 
możemy przydzielić, bo po pro 
stu, nie mamy takich możli­
wości. W zakładzie będzie pod

słtiżhi®

Higienizacja
czyni postępy

23 bm. odbędzie się w Poznaniu zjazd delegatów Komite­
tu Higienizacji Wsi woj. Poznańskiego.

Bk Targi
ankieta z nagrodami

PRZYKŁAD

DO NAŚLADOWANI A

Plastycy 
projektują maszyny

„Cegielski” w trosce o wysoką 
jakość, i estetykę swoich wyro­
bów, zwrócił się ostatnio do Wyż­
szej Szkoły Sztuk Plastycznych we 
Wrocławiu z propozycją współpra­
cy w dziedzinie modelowania ze­
wnętrznych kształtów maszyn oraz 
wewnętrznego „wystroju” wago­
nów pasażerskich.

Wrocławska szkoła propozycję 
tę przyjęła. Pierwsze efekty 
współpracy w postaci kilkunastu 
różnych projektów plastycznych 
obrabiarek i wnętrz wagonowych 
trafiły już do „Cegielskiego”, gdPe 
zorganizowano ad hoc małą wy­
stawę artystycznych propozycji. 
Przy okazji rozwinęła się wśród 
aktywu dyskusja nad potrzebą 
szerszego powiązania plastyki z 
produkcją, (ch)

Powołany przed pięcioma 
laty Komitet wytyczył sobie 
długofalowy program popula­
ryzowania zagadnień zdrowia 
i oświaty sanitarnej na wsi. 
Na początek postanowiono zhi 
gienizować 29 miejscowości po 
jednej w każdym powiecie), 
które swym przykładem pro­
mieniowałyby na okoliczne 
wsie. Z czasem działalnością 
komitetu objęta została cała 
Wielkopolska. Obecnie już 
717 miejscowości naszego wo­
jewództwa włączyło się do 
akcji higieniczno-sanitarne]. 
Poszerzona została platforma 
organizacyjna Komitetu przez 
przyciągnięcie do współpracy 
masowych organizacji politycz 
nych i społecznych.

Zjazd podsumuje 5-letni do­
robek Komitetu, wytyczy kie­
runek dalszej jego działalno­
ści oraz dokona wyboru no­
wych władz.

Z tej okazji otwarta zosta­
nie w Domu Technika wysta­
wa obrazująca osiągnięcia ru­
chu higienizacyjnego na wsi 
wielkopolskiej. Są one bardzo 
poważne. Na odbytym nie­
dawno ogólnokrajowym zjeź- 
dzie Polskiego Towarzystwa 
Higienicznego podkreślano, że 
woj. poznańskie wysunęło się 
na czołowe miejsce w dziele 
popularyzowania zdrowia i 
oświaty sanitarnej na wsi.

W pierwotnych zamierze- 
iniach punktem kulminacyj­
nym zjazdu miało być rozda­
nie nagród zwycięzcom Wiel­
kopolskiego Konkursu Higie­
nizacji Wsi zorganizowanego 
przy współudziale naszej re­
dakcji. Niestety, sroga zima 
uniemożliwiła Komisji Kon­
kursowej dokonanie przeglą­
du miejscowości wytypowa­
nych do nagród. Śniegi a obec 
nie roztopy, nadal nie pozwa­
lają na dokładną ocenę. Z te­
go względu Komisja zmuszo­

na była odroczyć wizje lokal­
ne a tym samym odwlec usta­
lenie listy zwycięzców, (fb)

Sprawy karne w komisjach 
rozjemczych NRD

Powstałe przed 5 laty komi­
sje rozjemcze rozpatrują obec­
nie blisko połowę wszystkich 
spraw karnych, rozpatrywa­
nych do niedawna przez są­
dy. Wbrew pozorom, spraw­
cy czynów przestępczych wo­
lą często normalną rozprawę 
w sadzie i wyrok niż rozpra­
wę przed komisja rozjemczą 
z perspektywą publicznej na­
gany, Nowy dekret Rady Pań 
stwa ma jeszcze bardziej roz­
szerzyć kompetencje komisii.

(API)

fachową opieką lekarza i pie­
lęgniarek.

— Ale pani rozumie, to 
przecież matka. Żeby nie my- 
ślała, że chcemy się jej po-l 
zbyć. A poza tym tyle się sły­
szy o tych zakładach.

— Wszystko rozumiem i dla 
tego damy panu delegację, by 
pan pojechał do zakładu i sam 
sobie obejrzał warunki, w ja­
kich tam przebywają chorzy. 
Potem pójdę z panem do mat­
ki i razem porozmawiamy o 
jej przyszłości. Dobrze?

Osiemnaście lat pracy Salo­
mei Głowackiej w resorcie 
Opieki Społecznej, to jeden 
długi łańcuch spraw, wyma­
gających by pracownik rad 
narodowych był nic tylko u- 
rzędnikiem, ale działaczem 
społecznym.

Salomea Głowacka nie ogra 
nicza się do spraw zawartych 
w rejestrze jej służbowych 
obowiązków. Od trzech lat jest 
sekretarzem oddziałowej, orga 
nizacji partyjnej, długoletnim 
działaczem partii. Ligi Kobiet, 
współzałożycielem noznańskie 
go Oddziału Polskiego Komi­
tetu ' Opieki Społecznej oraz 
Opiekunem Społecznym jed­
nej z neryferyjnvch części Je­
życ. A przecież ta wiecznie 
krzątająca sie wokół spraw 
ludzkich kobieta wychowała 
jednocześnie — będąc od 20 
l^t wdowa — pięciu synów. 
Trzech z nich ma wyższe wy­
kształcenie. ws”vscv wpojoną 
nrzez matkę inklinację do spo 
łecznej pracy.

— Skąd Pani bierze siły i 
energię, by sprostać tym wszy 
stkim obowiązkom?

— Po prostu nie wyobrażam 
sobie innego życia. Każdy 
urządza sobie życie według 
swoich upo^obań. Lubię ludzi 
takich, jakimi są — z wada­
mi i zaletami. Złe cechv ludz­
kie rodzą się najczęściej w 
złych warunkach. Musimy te 
warunki zmieniać, poprawiać. 
To chyba proste. Nie ma w 
tym nic nadzwyczajnego.

Czy rzeczywiście nie ma?
Rozmawiała: Z. A.

Jafe obuwie nosić 
za pół roku?

Dzisiaj publikujemy za- 
powiadaną wczoraj an 
kietę pt.

„OD CIEBIE TAKŻE ZALEŻY 
JAKIE OBUWIE BĘDZIEMY

NOSIĆ ZA PÓŁ ROKU”.
Organizujemy ją wspólnie 

ze Zjednoczeniem Przemysłu 
Skórzanego. Chcąc wziąć u- 
dział w ankiecie i zdobyć 
przez to szanse wygrania jed­
nej z 20 par obuwia, trzeba 
odwiedzić halę nr 14 na Tar­
gach Krajowych „Wiosna-63” 
i po obejrzeniu specjalnie wy­
typowanych 100 par obuwia 
odpowiednio wypełnić 3 ru­
bryki ankiety oraz oddać ją 
najpóźniej do poniedziałku, 18 
marca 1963 r. w stoisku Zjed­
noczenia Przemysłu Skórza­
nego w hali nr 14.

Zwracamy uwagę, że w an­
kiecie należy typować tylko 
jeden model spośród 100 ozna 
czonych numerami od 1 do 
100. Cała kolekcja przemysłu 
ZPS liczy aż 600 wzorów obu­
wia, w tym blisko 450 no­
wych. Wszystkie eksponaty 
przeszły przez gęste sito elimi 
nacii dokonywanych przez spe 
cjalne komisje, a do udziału w

naszej ankiecie wytypowano 
najciekawszych fasonów

" Te wzory obuwia, na które 
pannie najwięcej głosów zo­
staną jako nagroda między 
glosujące na te modele osoby 
Wyniki losowania oraz wstęp 
ne rezultaty ankiety opubli­
kujemy w „Giosię” pod ko­
niec marca br. obuwie stano­
wiące nagrodę, uszyte będzie 
specjalnie na miarę.

Ankieta ma pomóc przemy­
słowi skórzanemu w zapozna­
niu się z opinią społeczeństwa 
na temat, co jest ładne i po­
szukiwane. Biorąc udział w an 
kiecie możemy nie tylko wy­
grać parę bucików, ale także 
przyczynimy się w pewnym 
stopniu do produkowania 
przez przemysł takiego obu^ 
wia, jakie chcielibyśmy bez 
trudu kupować w sklepach 
Miejmy nadzieję, że przemysł 
poważnie potraktuje głosy 
uczestników ankiety.

Pamiętajcie: ankietę można 
wypełnić i oddać w stoisku 
Zjednoczenia Przemysłu Skó­
rzanego w hali nr 14 tylko 17 
i 18 marca br. (do godz. 17). 
Radzimy więc zwiedzać targi 
w niedzielę i poniedziałek. 
Egzemplarz ankiety otrzymać 
można również w stoisku ZSP.

INSTYTUT ZACHODNI 
ZAŁOŻYŁ

Jerzy B. — Poszę o informację, 
kto był założycielem Instytutu 
Zachodniego?
RED. — Instytut Zachodni po­
wstał w Poznaniu po II wojnie 
światowej w lutym 1945 roku. 
Założycielem i dyrektorem IZ 
był Zygmunt Wojciechowski, 
profesor historii Uniwersytetu 
Poznańskiego; zmarł w 1955 r.

LICEUM PIELĘGNIARSKIE
Zamiłowana pielęgniarka. — 

W tym roku kończę 9 klasę szko 
ły ogólnokształcącej. Chciała- 
bym zostać pielęgniarką.

RED. — W Kaliszu istnieje 
Państwowe 4-letnie Liceum Pie­
lęgniarstwa przy ul. Kaszub­
skiej 13. Przyjmuje ono kandy­
datki po 9 klasach szkoły ogól­
nokształcącej lub równorzędnej. 
Po ukończeniu tej szkoły absol­
wentki otrzymują śrwiadectwo 
dojrzałości i dyplom pielęg­
niarki. Przez 3 lata wykładane 
są przedmioty zawodowe i ogól-

W księgarniach ukazało się o- 
statnio sporo prac, które zainte­
resują przede wszystkim prawni­
ków, choć zapewne nie tylko ich. 
Szczególnie oczekiwane były no­
we podręczniki do nauki prawa, 
jak „Zarys prawa rzeczowego” 
Jana Wasilkowskiego (PWN, s. 
289, c. 32 zł), „Prawo administra­
cyjne” J. Starościaka i B. Iserzo- 
na (Wyd. Prawnicze, s. 487, c. 65 
zł) i „Prawo rolne” Henryka 
Świątkowskiego (PWN, s. 339, c. 
26 zł). Cenne jest to, iż omawia­
ją one stan prawny poszczegól­
nych dziedzin łącznie z 1962 ro­
kiem, a to jest niewątpliwe osiąg­
nięcie edytorów, którzy na nasze 
warunki błyskawicznie te książki 
wydali.

Dla badaczy (przede wszystkim 
naukowców) nieoceniona jest 
„Polska bibliografia prawnicza” 
za lata 1944—1959 Zeszyt 2 (PWN, 
s. 693, c. 52 zł) ujmująca całość 
dorobku piśmienniczego prawni­
ków w tym okresie.

Leszek Lernell wydał nową pra

nokształcące, zaś w ostatnim ro- • 
ku uczennice odbywają prakty- ; 
kę w szpitalach, porad- ” 
niach, i żłobkach. Uczennice » 
mieszkają w internacie i mają ; 
do dyspozycji świetlicę, biblio- ■ 
tekę, salę gimnastyczną i boisko ■ 
sportowe. 80 proc, dobrze uczą- ■ 
cej się młodzieży korzysta ze S 
stypendiów.

ZAOCZNE "
STUDIUM OGRODNICZE

Zet — jot. — Słyszałem, że w • 
Poznaniu ma powstać Zaoczne « 
Zawodowe Studium Ogrodnicze. ! 
Proszę o bliższe informacje.

RED. — W roku akademickim ■ 
1963/64 przy Wyższej Szkole Roi- J 
nic ze,i uruchomione zostaną: » 
Zaoczne Studium Zawodowe ’ 
przy Wydziale Ogrodn^zym i Za ń 
oczne Studium Zawodowe przy « 
Wydziale Technologii Drewna. ; 
Kandydaci muszą zdać egza- ■ 
min wstępny z biologii i matę- ; 
matyki (wydz. ogrodniczy) lub 5 
z fizyki i matematyki (wydz. = 
techn. drewna). Wnioski wraz z £ 
załącznikami należy składać w « 
Dziekanacie Wydziału Ogrodni- • 
czego lub Wydziału Technologii | 
Drewna do 15 marca Poznan, S 
ul. Dąbrowskiego 139.

cę pt. „Zagadnienia związku przy­
czynowego w prawie karnym”

(Wyd. Prawnicze, c. 388, c. 35 zł). 
Sformułowane w tytule zagad­
nienie jest jednym z najważniej­
szych w teorii prawa karnego 
(ważne i dla praktyki) i znajduje 
w książce wyczerpujące rozwinię­
cie.

Sporne w literaturze zagadnie­
nie celu i funkcji państwa podej­
muje Mieczysław Maneli w pra­
cy „O funkcjach państwa” (PWN, 
s. 355, c. 30 zł). Sygnalizujemy 
także ukazanie się II wydania 
(zmienionego i uzupełnionego) 
„Kodeksu postępowania admini­
stracyjnego i przepisów wykonaw 
czych” (Wyd. Prawnicze, s. 92, c. 
5 zł).

Studentom zapowiadamy też in­
ną nowość, tym razem z innej 
dziedziny, mianowicie Alfreda 
Brehma „Zycie zwierząt-ptaki” 
(PWN, s. 568, c. 130 zł). Jest to 
najpopularniejsze dzieło zoologicz 
ne na świecie. Ukaże się w 4 to­
mach. •

Konstanty Swistun zebrał, usyste­
matyzował i wyjaśnił zasady ochro 
ny mienia społecznego w pracy pt. 
„Ochrona mienia społecznego w 
handlu detalicznym” (PWE, s. 135, 
c. 9 zł). Pożyteczne.

Zwolennikom ścisłości i liczb 
przypominamy, że można jeszcze 
nabyć opasły „Rocznik statystycz 
ny 1962”. 565 stron maczkiem pi-
sane za 28 zł. Pełna wiedza o Pol­
sce i świecie.

Komunikat
W wyniku losowania Wielkiego Jubileuszowego Konkursu „KO­
ZIOŁKÓW”, które odbyło się w dniu 12 marca 1963 r., o godz. 17 
w świetlicy Pałacu Kultury, Poznań, Czerwonej Armii nr 80/82 
rozlosowano niżej podane nagrody pomiędzy uczestników gry:

Samochód „Skoda - Octavia - Super”: nr kuponu — 10937 — 
Jan Zimny, Piaski, 6 Stycznia 1.

Samochód „Syren a”: 134877 — Józef Rychlewski, Poznań, 23 Lu­
tego 14 m . 7.

3 motocykle W. S. K.: 82714 — Irena Czerwińska, Krotoszyn, Za­
cisze 1/4; 167859 — Stanisław Cyraniak, Kaczanowo 56, powiat 
Września; 191094 — Kazimiera Zinkowska, Bolewice, Szkolna 33.

3 motocykle W. F. M.: 69171 — Ryszard Piasecki, Poznań, Bał­
tycka 10/9; 192167 — Piotr Nowak, Poznań, Niżańska 7a; 123845 —
Józef Matrys, Poznań, Fabryczna 5.

2 telewizory „Neptun”: 141946 ;— Teresa Matuszak, Kuczyna, 
poczta Krobia, pow. Gostyń; 23113 — Edmund Nowicki, Poznań, 
Zeylanda 2 m. 2.

1 magnetofon: 116282 — Seweryna Szymas, Poznań, Łukaszewi­
cza 15/5.

1 maszyna do szycia elektryczna „Wifama”: 163501 — Maria 
Krzymińska, Kalisz Lipowa 21/5.

1 akordeon: 58167 —, Józef Chlasta, Gniezno, 22 Lipca 20/9. <
2 radioodbiorniki z adapterem stolikowym: 129729 — Stefan Grze­
gorczyk, Poznań, Warszawska 169/3; 55210 — Edmund Szychowiak,
Szamocin, Rynek 5.

2 dywany: 86100 — Józef Fabianowski, Nowiny, poczta Mokro- 
nos; 54768 — Aleksander Hirsz, Poznań, Szamarzewskiego 11/21.

2 komplety sztućców: 136816 — Leokadia Szafrańska, Poznań, 
Kościelna 30/6; 87694 — Franciszek Bonicz, Szkudła, p. Kucharki,
pow. Pleszew.

2 radioodbiorniki turyst. „Czar”: 120341 — Alfons Skorupski, Po­
znań, Grobla 19; 16721 — Ryszard Grzybek, Sękowo 69.

5 odkurzaczy elektru 21044 — Mieczysław Dębski, Poznań, Chu-

-—-—----- Tu wyciąć, zachować! —------ —

| ANKIETA
Spośród przedstawionych modeli obuwia skórzanego 

uważam za najlepszy — najpraktyczniejszy — najmod­
niejszy*)

model numer

dlatego, że ........................................................................................

Uważam, że w kolekcji obuwia na jesień — zimę 1963 
r. największą uwagę należałoby zwrócić na:

Imię i nazwisko .................. ;..........................................................

Adres ....................................................  —.....

Zawód .........................................................................-.............. .....

•) Niepotrzebne skreślić.
Uwaga! Ankietę prosimy wypełniać czytelnie.

I, .................

doby 22 m. 1; 136324 — Wanda Marciniak, Poznań, ^^^ciecli
81588 — Stanisław Gucze, Komorniki, Młyńska 14; 29076 woj 
Smykaj, Konin, Czerwonej Armii 45; 141919, — Bożena L
Krobia Stara, poczta Domachowo, pow. GÓstyń.

3 kupony elany: 100687 — Ludwig Lange, Poznań, Piękna ' j 
89663 — Jan Cyborski, Nowawieś, pow. Krotoszyn; 74403
sław Pyster, Koło, Poniatowskiego 25. ,

1 obraz olejny: 128724 — Stanisław Michalski, Poznan, zatę. .
2 aparaty fotograficzne „Fenix 1”: 28024 — Stanisław Ra pQ_

Września, Wrzesińskich 4; 186406 — Celina Giercunkiewic ,
znań. Świerczewo, Korczaka 4. „hoń J,

3 adaptery „Karolinka”: 119933 — Piotr i Gosia Korcz, lu 
Kościuszki 41; 21654 — Józefa Bemig,' Poznań, Głogowska
3590 — Zofia Piechocka, Poznań, Piekary 1 m. lla. rPntała,

2 zegarki na rękę „Sygnał” i „Praciza”: 169377 — Maria
Poznań, P. FŁndęra 1; 11310 Witold Kozłowski, Piaskowo, f
Szamotułv. \ I k 77;

2 prodiże: 1 37259 — Edmund Filipiak, Poznań, Perzycna 
74380 — Maria Marciniak, KÓło, 20 Stycznia 37.

2 młynki do kawy elektryczne: 169688 — Władysława
Kazimierz WlkpJ 181654 — Bronisław Wąsowicz, Buk — •

15 premii wczasowych ą 1.500,— zł: 77531 — Franciszek
Poznań, Polna 3/2; 60456 — Franciszek Bartkowiak, P°^ > 4. 
dlana 19/7; 6570 — Antoni Kasprzak, Poznań, SieraK __
21481 — Stefan Rozwadowski, Poznań, Marcelińska 83> _  antoni 
Stanisław Sjidel, Poznań, Kopernika 4a m. 16; 13l22ł,- Nitsche.
Chojnacki, Poznań, Jackowskiego 9/2; 170190 — IreIL Kościan,
Grodzisko 51, pow. Leszno; U90803 — Irena Kaczmare , <na g;
Grodziska 15/4; 190909 — Zbigńiew Jarorzyński, Czempiń,
165094 — Czesław Klemczewski, Kaczanowo, pow. Wrze > SobjS> 
— Edward Małecki, Raszków, Rynek 1/3; 28207 — .swierczeW-
Wieś Warząca, pow. Turek; 85668 — Bruch Rudy, Pna, 135457 —'' 
skiego 5/6; 28758 — Janina Łyskawa, Białepiątkowo,
Maksymilian Szymański, Kobylniki, p. Tarnowo Poag •

Uwaga: Właściciele w. w. kuponów konkursowych z^°p^ach 
po odbiór nagród z odcinkami „C” wyszczeg^lm0”yi2:niP m w Dy- 
konkursowych w środę, dnia 20 marca 1963 r., o 8 Armii 80/82- 
rekcji P. G. L. „KOZIOŁKI”, Poznań, ul. Czerwonej Armn ।



JEDYNA w poznaniu 

restauracja 
„DIETETYCZNA" 
pny ulicy Czerwonej Armii nr 32 

zaprasza SZANOWNĄ KLIENTELĘ 

do korzystania 
Z LSŁUG ZAKŁADU 
czynnego od dnia 17 marca 1963 r.

K2035

* SZYBKO — 
# SMACZNIE — 
# TANIO ZJESZW BARZE „POD KUCHCIKIEM44 

ul. Czerwonej Armii nr 75

w dniu 17 bm.

przy ul Świerczewskiego 11
poleca:

WYBOROWE POTRAWY BAROWE

NA MIEJSCU I POZA .LOKAL
K2036

POZNAŃSKIE PRZEDS. BUDOWLANE Nr

ulica Powstańców Wielkopolskich nr 2 
poszukuje 

na terenie miasta Poznania

MAGAZYNU ZAMKNIĘTEGO

aminrnniinnnnnimnnnnnmmm
Wiosna w sklepach PSS“

Z DNIEM 15 MARCA BR. WSZYSTKIE SKLEPY 
POZNAŃSKIEJ SPÓŁDZIELNI SPOŻYWCÓW

BRANŻY WŁÓKIENNICZEJ, ODZIEŻOWEJ, GALANTERYJNEJ I OBUWNICZEJ

zaopatrzone zostały w artyk. wiosenno - letnie jak
• materiały sukienkowe i kostiumowe, prochowce męskie 

i damskie, sweterki i bluzeczki,
• gdynki i baleriny damskie i dziecięce, sandały (araby), pionierki, 

wiatrówki męskie i inne półbuty,
0 oraz wiele innych artykułów na najbliższy sezon.

KI 782

•oeeoeeeoeeoeeeeoeeeoeeooeeeeeeoeeeeoeee^ee***

4529pbiorstwa. K1903

Sprzedam ciągnik „Kra­
mer” 20 KM, na chodzie, 
maszynę szeroką, samo- 
czyszczącą 8 kwintali. 
Zdzisław. Błaszak, Cieśle,
pow. Września.

UWAGA! Uwaga!Uwaga!PRACY FRYZJERSKO - KOSMETYCZNASPÓŁDZIELNIA
zawiadamia

piątek, dnia 8 marca 1963 r«że w

ZAKŁAD FRYZJERSKI NR 9
przy uL MtBetźyńsStBeęgo

K1842

czynne będą w okresie
Pracownicy poszukiwani od 18-23 marca k w godz. 9-19Praca >.

Sklep „PINOKIO"
ZAKŁAD CZYNNY OD GODZINY 7—22.

ZAKŁAD WYKONUJE WSZYSTKIE CZYNNOŚCI 
WCHODZĄCE W ZAKRES FRYZJERSTWA 

DAMSKIEGO, MĘSKIEGO I KOSMETYKI.

ZOSTAŁ OTWARTY NOWOCZEŚNIE URZĄDZONY 
PO GENERALNYM REMONCIE

otwartym po remoncie w dn. 17 bm.
K2034

o powierzchni składowej około 500 do 700 m* 
na magazyn stolarki.

Reflektujemy również na obiekt ewentualnej 
adaptacji/ Warunki dzierżawy do omówienia. 
Oferty należy kierować pod adresem przedsię-

W celu umożliwienia klientom 
zamiejscowym jak również klien­
tom z miasta Poznania zakupów 
w okresie Wiosennych Targów 
Krajowych

POWSZECHNY
DOM TOWAROWY

POZNAŃSKA WIN
W POZNANIU, przy ulicy Grochowe Łąki 6 

telefon; 15-25, 16-31

PODAJE DO WIADOMOŚCI

ZAINTERESOWANYM,

ZAWIERA
umowy kontraktacyjne

NA CZARNĄ

I BIAŁĄ PORZECZKĘ
NA TERENIE M. POZNANIA I POW. POZNAŃSKIEGO

BLIŻSZYCH INFORMACJI UDZIELA

Administracja Koszar zatrudni natychmiast mura­
rza, ślusarza i 2 dozorców. Warunki pracy i płacy 
według układu zbiorowego w budownictwie. Adres 
wskaże Biuro Ogłoszeń, Grunwaldzka 19 dla 30711g.

Przetargi

Potrzebne dwie kobiety 
do pracy w gospodarstwie 
10 ha z gotowaniem (je­
dna może być z dziec­
kiem, praca stała, Leon 
Wylęgała, Kruszewo, pow.
Czarnków. 4065p

A zatem zapraszamy do odwie­
dzenia poznańskiego „Okrąglaka” 
prowadzącego już sprzedaż pod 
hasłem

SEKCJA KONTRAKTACJI — pokój nr 3.
K19M

Prezydium Dzielnicowej Rady Narodowej Poznań- 
Grunwald, ogłasza przetarg na wykonanie prac ma­
larskich w budynku przy ul. Matejki 50. Oferty 
należy składać w terminie 10 dni od ogłoszenia ni­
niejszego przetargu. W przetargu mogą brać udział 
przedsiębiorstwa: państwowe, spółdzielcze oraz pzed- 
siębiorstwa prywatne. Informacje o zakresie ofe­
rowanych prac otrzymać można codziennie w gma­
chu pzy ul. Matejki 50, I piętro, pokój 118. Za-

Przyjmę fryzjerkę dobrą
siłę zakład fryzjerski
w Lesznie, ul. Wolności 9. 

4530p
Potrzebny oborowy do 
bydła (samotny). Włady­
sław Deutsch, Czarkowo 
nr 6, powiat i poczta Ko

30146g
strzegą się prawo wyboru oferenta. K1990

Przetarg na wykonanie modeli drewn. detali wind 
ładunkowych ogłaszają Zakałdy Urządzeń Okręto­
wych w Barlinku, ulica Fabryczna 6> pow. Myśli­
bórz, woj. Szczecin, w przetargu mogą brać udział 
przedsiębiorstwa: państwowe, spółdzielcze oraz pry­
watne. Oferty należy składać w sekretariacie Za­
kładu w’ godz. od 7—15, do dnia 23. III. 1963 r. 
Przetarg odbędzie się w w. w. Zakładzie dnia 
25. III. 1963 r. Informacji udziela Dział Zaopatrze­
nia, telefon 1 wewn. 27. Zakład zastrzega sobie 
prawo wyboru oferenta bez podania powodów.

K2027

ścian.

H>iiO
Tańców towarzyskich wy­
ucza Adela Szczurkówna, 
Poznań, Aleje Marcinkow­
skiego 2a, parter. 29601g
Profesor liceum udziela 
lekcji matematyki, rosyj­
skiego. fizyki, chemii. Te-
lefon 664-02. 304 46g

Dnia T2 marca 1963 r. zmarła tragicznie, prze­
żywszy lat 35 pracownica Instytutu Przemysłu 
Włókien Łykowych w Poznaniu

Zofia Lakońska

Skupu włosów dokonuje 
zakład fryzjerski „Uro­
da”, Poznań, Wrocławska 
8, wejście z Gołębiej.

29063g
Kolender, koper włoski, 
miętę, paprykę, pieprz 
kupuję. Salutan, Kostrzyn

Pogrzeb odbędzie się w sobotę, 16 bm., o go­
dzinie 9,15 na cmentarzu na Junikowie.

Wlkp. 4542p

DYREKCJA PRACOWNICY
Rada zakładowa

K2040

. DPia 15 marca 1963 r. zmarł po krótkich 
1 ciężkich cierpieniach, mój najdroższy mąż, 
nasz drogi ojciec, teść, dziadek i szwagier, 
Przeżywszy lat 63, śp.

Teofil Harmata
Pogrzeb odbędzie się w poniedziałek, 18 bm., 

0 godzinie 11.45 na Junikowie.
W głębokim smutku pogrążona

RODZINA
Poznań, ul. Szewska 6.

W dniu 14 marca 1963 r. zakończył swój pra- 
c°wity żywot, mój najdroższy mąż, najtro­
skliwszy ojciec, przeżywszy lat 58, śp.

Ignacy Smakulski
inżynier rolnictwa

Pogrzeb odbędzie się w poniedziałek, 18 bm., 
0 godz. 11,30 z kaplicy cmentarza na Górczynie.

O bolesnej stracie zawiadamia
ZONA Z DZIEĆMI I RODZINĄ

Pudliszki, Poznań. 30828g

„Wiosnin w HT66

K2057

Samochód ,,Octavia'
dukcja 
ferty

1961/3 kupię. O-
Biuro

Grunwaldzka 
30625g.

Ogłoszeń, 
19 dla

Kupię silnik motocyklo­
wy 250 do 350 cem naj­
chętniej do remontu. Po 
znań, Głogowska nr 160
(warsztat). 30167g

Silnik spalinowy S-60, 
stan idealny, śrutownik, 
żniwiarkę oraz konia 
tanio sprzedam. Mieczy­
sław Kubiak, Trzek, po­
czta Kleszczewo Pozn.

4539p
Skoda 1200 Combi, re­
jestrowana jako wóz tu­
rystyczny w dobrym sta­
nie. Cena 29.000 zł, sprze­
dam. Władysław Drzyma­
ła, Grodzisk Wlkp., ulica
Mottego 1. 4537p

W dniu 14 marca 1963 r. zmarł po długich 
i ciężkich cierpieniach, opatrzony Sakramen­
tami św., mój ukochany mąż, tatuś, brat, 
szwagier i wujek, przeżywszy lat 61, śp.

Walenty Andrzejewski
powstaniec wielkopolski

Pogrzeb odbędzie się w dniu 
dżinie 14,15 z kaplicy cmentarnej

W ciężkim smutku
ŻONA, DZIECI I

18 bm., o go- 
na Junikowie. 
pogrążone 
RODZINA

Poznań, Szkolna 19 m. 4.
Kościan, Leszno, Francja, Belgia. K2062

98
Dnia 14 marca 1963 r. zmarł przeżywszy lat 58

Wózki dziecięce, wielki 
wybór oraz materace — 
wszelkie rozmiary poleca: 
Brzozowski, Poznań, Czer­
wonej Arniii 10. 29510g
Baterię elektryczną no­
wą do wychowu kurcząt 
na 500 sztuk tanio sprze­
dam. Oferty Biuro Ogło­
szeń, Grunwaldzka 19 dla 
29599g.
Wózki dziecięce najnow­
sze modele poleca Szcze­
pańska, Poznań, Czerwo­
nej Armii 70, w podwó-
rzu. 29809g
Aparat fotograficzny „Sa­
lut” nowy sprzedam. Go­
rzów Wlkp.. teł. 36-86.
____________ _______ 4533p
Sprzedam pokój stołowy 
i stolik pod telewizor. Po 
znań, Kopernika 2.

30205g
Sprzedam wózek dzięcię-
cy głęboki, biały
okazyjnie. Poznań, woj­
skowa 20 m. 1, w godz.
Od 18—20. 30535g

Zamienię 3 pokoje z ku­
chnią, łazienką (ogród) 
Dębiec — na 2 pokoje, 

„ . . , , „ najchętniej Łazarz. Ofer-
Zamienię dwa pokoje z Biuro Ogłoszeń. Grun- 
używalnoscią kuchni ła- ; ualdzka 19 dła 30i30g. 
zienki, telefon, Sołacz, -------------------------------------------  
willa, na 2—3 pokoje sa- Mieszkanie dwupokojowe,
niedzielne, c. o. Warunki komfortowe, nowe budów
do < 
Biuro

omówienia
Ogłoszeń,

waldzką 19 dla 30080g.

Oferty 
Grun-

Miode małżeństwo — 
członkowie spółdzielni — 
poszukują pokoju na rok. 
Warunki do omówienia. 
Oferty Biuro Ogłoszeń, 
Grunwaldzka 19 dla 
30084g.

nictwo, słoneczne w śród 
mieścin (50 m2) — zamie­
nię na 3—-4-pokojowe. 
Oferty Biuro Ogłoszeń, 
Grunwaldzka 19 dla‘30131g.
Gorzów Wlkp.! 2 pokoje,
kuchenka, ptr. (cen-
trum) — zamienię na ka

Spokojnego studenta
przyjmę na pokój (oko­
lica Uniwersytetu). Ofer­
ty Biuro Ogłoszeń, Grun­
waldzka 19 dla ;;oo85g.

walerkę w
Oferty Biuro 
Grunwaldzka 

30134g

Poznaniu. 
Ogłoszeń, 
19 dla

Zamienię pokój z kuch­
nią (Jeżydte) samodzielne 
na większe. Oferty Biu­
ro Ogłoszeń. Grunwaldz- 
ka 19 dlą 30U8g.

Kupię dwa pokoje z ku­
chnią lub 1 pokój z ku­
chnią, wyłączone. Oferty 
Eiiuro Ogłoszeń. Grun­
waldzka 19 dla 30138g.

Parcelę przy tramwaju 
pod domek jednorodzin­
ny sprzedam. Oferty Biu 
ro Ogłoszeń Grunwaldz­
ka 19 dla 29947g.
Parcelę budowlaną 895 
in2, w Naramowicach, ul. 
Skwierzyńska sprzeda wia 
ściciel. Cena 40.000 zł. Po­
ważne oferty Biuro Ogło­
szeń, Grunwaldzka 19 dla 
3G133g. _ ___ _____
Kupię domek jednoro­
dzinny 2*/s pokoju z kuch 
nią. Poznań, peryferia lub 
okolice. Oferty z poda­
niem ceny Biuro Ogło­
szeń, Grunwaldzka 19 dla 
30678g._________________ 
Poszukuję dzierżawy kil­
ku mórg ziemi przy Po­
znaniu. Oferty Biuro 
Ogłoszeń, Poznań, Grun­
waldzka 19 dla 4543p.

Trzypokojowe mieszkanie 
wygodami, telefonem, w

Dwupokojowe mieszka­
nie, z kuchnią, samodziei 
ne, słoneczne, duże (Je-
życe) zamienię na

Gnieźnie 
mniejsze

zamienię na 
Poznaniu.

Dzielnica obojętna. Ofer­
ty Biuro Ogłoszeń, Grun­
waldzka 19 dlą 30123g.
I anier.ki przyjmę na po­
kój. Zgłoszenia: Bohate­
rów Westerplatte 47 (Gór
czyn). 30159g

Dnia 13 marca 1963 r. zmarł mój najdroższy 
mąż, najtroskliwszy tatuś, ukochany brat, śp.

Franciszek Stefaniak
Pogrzeb odbędzie się w poniedziałek, 18 bm., 

o godzinie 11,15 na cmentarzu na Junikowie.

O bolesnej stracie zawiadamia
ŻONA I RODZINA

Poznań, Warszawa. 30880g

mniejsze lub półtorapoko 
jowe do II ptr. Oferty 
Biuro Ogłoszeń, Grun­
waldzka 19 dla 30149g.

Sprzedam pilnie dom je­
dnorodzinny z zabudo­
waniem gospodarczym. 
Wolne mieszkanie zaraz. 
Oferty: właściciel, Śrem, 
Dąbrowskiego 17. 30119g
Wezmę w dzierżawę gos­
podarstwo od 10 ha. Ofer 
ty Biuro Ogłoszeń, Grun­
waldzka 19 dla 30144g.

Sprzedam parcelę 1150 nil 
na Winiarach, opłotowa- 
ną, drzewa, altana, kur­
nik. Adres wskaże Biuro 
Ogłoszeń, Grunwaldzka 19 
dla 30401g.
Gospodarstwo 8 ha z za­
budowaniami powodu
starości sprzedam. Fran­
ciszka Kaczmarek, Buko­
wiec k. Opalenicy, pow.
Nowy Tomyśl. 4534p
Sprzedam gospodarstwo 
zelektryfikowane z tele­
fonem, sadem, 2-hektaro- 
we, przy szosie (2 km od
Kępna — Poznańskie). O- 
ferty Biuro “ ’
Grunwaldzka 
4531p.

Ogłoszeń,
19 dla

Okazyjnie sprzedam go­
spodarstwo rolne 13,69 
ha, zelektryfikowane, z.e- 
mia pszenno - buraczana, 
budynki w dobrym stanie. 
Szkoła, poczta, stacja ko­
lejowa na miejscu. Cena 
do uzgodnienia. Stanisław 
Podlewski, Łagiewniki 
Kość., pow. Gniezno, sta­
cja kolejowa Olekszyn.

4336p

Iguby
Zgubiono koło
prawo 
Bogdan

jazdy
Konina 

kat. II,
Wróbel, Góry,

pow. Słupca, poczta Bru­
dzewo. 4538p

Inż. Ignacy Smakulski
długoletni radny WRN w Poznaniu, odznaczony Srebrnym Krzyżem Zasługi 
i Honorową Odznaką za zasługi w rozwoju województwa poznańskiego.

W Zmarłym Wojewódzka Rada Narodowa trać/ofiarnego działacza spo­
łecznego i cenionego fachowca w dziedzinie rolnictwa.

Cześć Jego pamięci!
PREZYDIUM WOJEWÓDZKIEJ RADY NARODOWEJ

W POZNANIU

. W dn5u 15 marca 1963 r. zmarł po długich 
i ciężkich cierpieniach, opatrzony Sakramenta­
mi sw., mój najdroższy mąż, nasz ukochany 
ojciec, teść i dziadek, przeżywszy lat 64, śp.

Jan Paech
Pogrzeb odbędzie się w poniedziałek, 18 bm.. 

o godz. 12,15 z kaplicy cmentarnej na Junikowie.’
W głębokim smutku pogrążona

RODZINA
K2061

Dnia 14 marca 1963 r. zmarł w Poznaniu, przeżywszy lat 58 W dniu 14 marca 1963 r. zmarł w Poznaniu, po krótkich i ciężkich cier­
pieniach

inż. Ignacy Smakulski inż. Ignacy Smakulski
dyrektor Kbirza OpTndniczeeo PGR w Pudliszkach. now. Gostyń 3 wdyrektor Klucza Ogrodniczego PGR w Pudliszkach, pow. Gostyń

Zmarłym straciliśmy nieodżałowanego przełożonego i najlepszego 
WsPółpracownika.

Pogrzeb odbędzie się w poniedziałek, dnia 18 marca 1963 r„ o godz. 11,30 
na cmentarzu na -Górczynie.

ADMINISTRACJA RADA ZAKŁADOWA PRACOWNICY
KLUCZA P. G. R. ZAKŁADY OGRODNICZE 

W PUDLISZKACH

długoletni dyrektor Zakładów Ogrodniczych PGR Pudliszki, radny Woje­
wódzkiej Rady Narodowej, odznaczony Srebrnym i Złotym Krzyżem Zasluai 
oraz Odznaką Honorową za Zasługi w rozwoju województwa poznańskiego.

Pogrzeb odbędzie się w poniedziałek, dnia 18 marca 1963 r o godz 11 łn 
na cmentarzu na Górczynie. ” ’ ’

O stracie drogiego Kolegi zawiadamiają
KIEROWNIK i PRACOWNICY

INSPEKTORATU PAŃSTWOWYCH GOSPODARSTW ROLNYCH GOSTYŃ
36844g Z SIEDZIBĄ W GOLI 30843g

Zgubiono legitym. Szkoły 
Podstawowej nr 1 w Kro­
toszynie nr legitym. 0724 
wydana w roku szkolnym 
1961 /62 Krzysztof Mumot. 
_________ __ 4533p 
Zgubiono legitym. Ubez- 
pieczalni Społecznej nr 
15945 na nazwisko Zenon
Szymański.

Różne

30503g

Garbuję, farbuje na róż 
ne kolory i uszlachet­
niam skóry owcze, nu­
trie, lisy, koty, króliki. 
Adam Czyż, Poznań, ul.
Wronlecka 17a (od Sta- i 
regO Rynku) narożnik 1

1 Mokrej.
narożnik ;

30062g |

Wielebnemu Ks. Prałatowi Jany, Ks. Dyr. 
Dworowemu, Ks. Ks. Salezjanom, S. S. Elżbie­
tankom, Przyjaciołom, Znajomym, Współloka- 
torom oraz Krewnym za wyrazy współczucia, 
kwiaty i wieńce oraz liczny udział w pogrzebie 
ukochanej żony i matki, śp.

Heleny Galińskiej
NAJSERDECZNIEJSZE PODZIĘKOWANIE

składają

MĄŻ T DZIECI

3054 (tg i



'gg MARCA Hilarego, Juliana

Sobota Słońce: 6.06—17.58

TEATRY
OPERA — g. 19 — „Faust” (ko­

niec Ok. g. 22), POLSKI — g. 19 
„Wesołe kumoszki z Windsoru” 
(koniec ok. g. 22), NOWY — g. 15.30 
„Porwanie w Tiutiurlistanie”, g. 
19 — „Sukces” (koniec ok. g. 22), 
OPERETKA — g. 19 — „Dziękuję 
Ci Ewo” (koniec ok. g. 22), MAR­
CINEK — g. 11, 16.30 — „Królowa 
śniegu” (koniec ok. g. 18)

KINA
APOLLO — g. 10, 12.30, 15.30, 18, 

20.15 — „Na białym szlaku” (poi., 
12 1.), BAŁTYK — g. 10 — „Wiel­
ka, większa, największa” (poi., 10 
1.), g. 12, 15.30, 19 — „Rocco i jego 
bracia” (włosko-franc., 18 1.),
CZTERNASTKA — g. 10, 12 — 
„Człowiek idzie za słońcem” — 
(radź., 9 1.), g. 15.30, 18, 20.15 — 
„Dziesięciu pierwszych” (izrael. 16 
1.), GONG — g. 10, 12 — „Przygo­
dy Tomka Sawyera” (USA, 10 1.), 
g. 16, 18, 20 — „Żołnierz i bohater” 
(NRF, 16 1.), GWIAZDA — KINO 
DOBRYCH FILMÓW — g. 10.30, 13 
„Karmazynowy pirat” (USA, 12 
1.), g. 15.30, 18, 20.15 — „Główna 
ulica” (hiszp., 16 1.), HUTNIK — 
g. 18 — „Artysta do wszystkiego” 
(radź., 12 1.), KOSMOS — g. 15 — 
„Tomcio Paluch” (USA, 7 1.), g. 
17, 19.30 — „Casino de Paris” — 
(franc., 16 1.), MALTA — g. 16 — 
„Wakacyjne przygody” (radź., 9 
1.), g. 18, 20 — „Wiatr ucichł przed 
świtem” (jugosł., 12 1.), MINIA­
TURKA — g. 15.45 — „Pan i astro­
log” (CSRS, 12 1.), g. 18, 20.15 — 
„Nigdy w niedzielę” (franc., 18 
1.), MUZA — g. 15, 17.30, 20 — 
„Prawda” (franc., 18 1.), OLIM­
PIA — g. 9, 12.30, 15.45„ 19 — 
„Pożegnanie z bronią” (USA, 18 
1.), OSIEDLE — g. 16, 18, 20 — 
„Uprowadzenie” (włoski, 16 1.), — 
PRZYJAŹŃ — g. 15.30, 18, 20.15 — 
„Kto sieje wiatr” (USA, 12 1.), 
RIALTO — g. 10.30, 13, 15.30, 18, 
20.15 — „Dom na rozstajach” (ra­
dziecki, 12 1.), RUSAŁKA — g. 17, 
19.30 — „Głos z tamtego świata” 
(poi., 16 1.), SCALA — g. 15, 17, 19 
„Ruda Julka” (franc., 16 1.), TĘ­
CZA — g. 16 — „Zamek z bajki” 
(NRD, 7 1.), g. 18, 20 — „Jak być 
kochaną” (poi., 18 1.), WILDA — g. 
14.30, 17, 19.30 — „Jak zdobyć mę­
ża” (USA, 16 1.), WCZASOWICZ 
g. 17 —' „Marysia i krasnoludki” 
(poi., 7 1.), WOJSKOWE — g. 15, 
17 — „Od Apeninów do Andów” 
(włoski, 12 1.), g. 19.30 — „Każdy 
może mnie zabić” (franc., 18 1.), 
WRZOS (Mosina) — g. 17 — „Naj­
mniejszy buntownik” (USA, 10 1.) 
g. 19.15 — „Handlarze opium” — 
(chiński, 16 1.)
RADtO

W mieście jaśniej
— na „Kaponierze“ za ciemno

związku z licznymi pytaniami naszych Czytelników w 
i • u s * * * 9 * * * * 14Ęravvi® Przywrócenia pełnego oświetlenia na poznań- 

zwróciliśmy się po wyjaśnienie do dyrekcji 
zakładu Energetycznego Poznań — miasto.

SOBOTA -
WARSZAWA I: 7.20 — Muzyka;

7.45 — Dla dzieci; 8.30 — Pogodne
melodie i piosenki radź.; 8.50 — 
„Rozmowy na tematy prawne”;
9 — Dla klas III i IV; 9.20 — Kon­
cert rozrywkowy; 10.10 — Mówi 
Technika; 10.20 — Muzyka ope­
rowa komp. słowiańskich; 11 — 
Dla klas VI; 11.30 — „Na wesoło”;
11.50 — Z cyklu „Rodzice a dziec­
ko”; 12.15 — „Roln. kwadrans”;
12.30 — Ubezpieczenia o wsi — 
wieś o ubezpieczeniach; 13 — Dla 
klas III i IV; 13.20 — Koncert roz 
rywkowy; 14 — Z cyklu: „Nieza­
pomniane stronice”; 14.30 — Kon­
cert muz. poi.; 15.10 — „Sportow­
cy wiejscy na start”; 15.25 — „Ope 
retka, jej twórcy i wykonawcy”; 
16.05 — Z Życia ZSRR; . 16.35 — 
Program młodzieżowy „Ambicje i 
starty”; 17.05 — Poradnik języko­
wy; 17.15 — Muzyka ludowa; 17.40 
Utwory skrzypcowe; 18 — „Nasz 
Galup”; 18.20 — Korespondencja 
z zagranicy; 18.30 — Kurs nauki 
j. franc.; 18.45 — Kabarecik rekla­
mowy; 19.05 — „Wędrówki muz. 
po kraju”; 20.26 — Sport; 20.35 — 
Odtworzenie Koncertu w wyk. 
duetu gitarzystów; 21 — „Podwie­
czorek przy mikrofonie”; 22.30 — 
Melodie taneczne; 23.10 — Orkie­
stry i soliści w repertuarze roz­
rywkowym.

Wiadomości: 5, 6, 7, 8, 12.05, 15, 
17, 20, 23.

POZNAŃ: 7.50 — Muzyka; 8.35 
Gra Ork. Dęta; 8.55 — Koncert; 
9.20 — „Bitwa w lasach Kozienic- 
kich” — audycja dokumentalna; 
9.45 — Kurs nauki j. ros.; 10 — 
Melodie paryskie; 10.40 — „Ziemia 
w malignie” — fragment książki 
B. Winawera; 11 — Sonaty forte­
pianowe; 11.30 — Fragmenty suit 
z baletu „Złota Kaczka” J. Ma- 
klakiewicza; 12.15 — Pieśni ludo­
we; 12.30 — Aud. pt. „W poszuki­
waniu gospodarza”; 12.50 — Aud. 
aktualna; 13 — Utwory na wiolon­
czelę i harfę; 13.20 — „W pałacu 
nad wodą” — aud. K. Usarek,
14 30 _ notatnika reportera”; 
14.45 — Dla dzieci; 15 — Koncert; 
15.30 — Dla dzieci; 16.20 — Sport; 
16.25 — Mistrzostwa świata w ho­
keju na lodzie Polska — Jugosła­
wia; 17 — Kwadrans mel. tan.; 
17.25 — Audycja świetlicowa; 18.50 
Fel. M. Jorsta; 19.30 — „Matysia­
kowie” ode. powieści radiowej; 
20.20 Poznańskie słowiki w Ame­
ryce _ u nst Stefana Stuligrosza; 
20.40 — „Kierunek Polska”
— aud. poświęcona XX Rocznicy 
Powstania Ludowego Wojska Pol­
skiego; 21.27 — Sport; 21.43 — Kon 
cert Poznańskiej Piętnastki Radio 
wej; 22---- „Parnasik”; 22.30 —
Cocktail rozrywkowy; 23 Do tań 
ca gra orkiestra tan.; 23.30 
Muzyka. _ „ „

Wiadomości: 5.30, 6.30, 7.30, 8.30, 
12.05, 16, 17.50, 19, 21, 23.50.

NIEDZIELA
POZNAŃ: 8.50 — Koncert soli­

stów; 9.20 — Fel. literacki; 10.30 
Wybrane nowele Guy de Maupas- 
santa „Powrót” i „Historia praw­
dziwa”; 11 — Popularne melodie;

Jak wiadomo, długotrwałe 
mrozy spowodowały koniecz­
ność zwiększenia oszczędności 
energii elektrycznej. W związ­
ku z tym przez kilka tygodni 
paliło się na ulicach jedynie 
30 procent wszystkich lamp w 
mieście. Obecnie pali się wię­
cej lamp, ale jeszcze nie 
wszystkie. Jak nas poinformo-

11.20 — „Zespół Dziewiątka”; 11.40 
Słuchamy muz. lud. Azji; 13.10 — 
Technika i Problemy; 13.30 — „Mo 
skwa z melodią i piosenką słucha 
czom polskim”; 14 — Konc. ży­
czeń; '14.58 — „Koziołki”; 15 — Dla 
dzieci; 16 — Poznańskie słowiki w 
Ameryce — list S. Stuligrosza; 
16.24 — Koncert chopinowski; 17.05 
Fel. na tematy międzynarod.; 17.15 
Gra Hollywood Bowl Symphony 
Orchestra, dyr. Carmen Dragon; 
17.30 — „Program z dywanikiem” 
nr 29; 18.45 — Śpiewa „Śląsk”; 19 
Słuchowisko wg opowiadania A. 
Kuprina „Bransoleta z granatów”; 
19.47 — Melodie tan.; 20 — Rewia 
piosenek; 20.31 — „Koziołki”; 20.32 
Muz. tan.; 21.22 — Sport; 22.40 — 
„Ze świata opery”; 23.10 — Mu­
zyka taneczna.

Wiadomości: 6.30, 7.30, 8.30, 12.05, 
17, 21, 23.50.

WARSZAWA I: 7.20 — Muzyka; 
8.30 — „Przekrój muzyczny Tygo­
dnia”; 9.05 — „Fala 56”; 9.20 — 
Antonio Vivaldi: Koncert g-moll 
na 2 skrzypiec, orkiestrę smycz­
kową i klawesyn; 9.30 — Magazyn 
Wojskowy; 10 — Dla dzieci; 10.20 
Koncert życzeń; 11.40 — „Narodzi­
ny drugiej Rzeczypospolitej”; — 
12.10 Z cyklu: „Plamy na mapie”; 
12.20 — Wesołe mel.; 12.50 — „Nie­
dzielny Kiermasz Muz.”; 13.30 — 
„Rozmowy z posłami”; 13.40 — 
Gra Polska Kapela pod dyr. F. 
Dzierżanowskiego; 14.15 — „Zielo­
ny magazyn”; 14.30 — „W Jezio­
ranach”; 15 — „Tropami ludzi i 
pieśni” z cyklu: „Niedziela na 
wsi”; 16.05 — Tygodn. przegląd wy 
darzeń międzynarodowych; 16.20 
Słuchowisko pt. „Pulchna ziemia 
wiosenna”; 17 — Mistrzostwa świa 
ta w hokeju na lodzie ZSRR — 
Kanada; 18.15 — Muz. tan.; 18.30 — 
Wyniki Toto-Lotka; 18.35 — d. c. 
muz. tan.; 19.05 — „Zespół Dzie­
wiątka”; 19.25 — Z płytoteki roz­
rywkowej; 20.26 — Sport; 20.30 — 
„Matysiakowie”; 21 — „Niedzielne 
Wieczory Muzyczne”; 22 Gra Or­
kiestra Tan.; 22.40 — „Pan Ta­
deusz” — fragment poematu A. 
Mickiewicza; 23.10 — Koncert Or­
kiestry Franka CordelTa z udzia­
łem solistów.

Wiadomości: 6, 7, 8, 9, 12.05, 16, 
20, 23.

TELEWIZJA
SOBOTA

POZNAŃ I PROGR. OGÓLNOP.: 
9.55 — Program dla szkół — Geo­
grafia dla klas VI; 16.50 — Progr. 
dnia (lok.); 16.55 — „Rozmowa z 
naszymi gośćmi”; 17.15 — Wiadom. 
dziennika; 17.20 — Film fabu. pro­
dukcji argent.-włosk. „Od Apeni­
nów do Andów” — dla młodzieży; 
18.45 — „Oficyna Pegazu”; 19.30 — 
Dziennik; 20 — „Dobranoc”; 20.05 
Film krótkometr.; 20.20 — Progr. 
rozr. „Wesoła zmiana”; 21.50 — 
Wiadom. dziennika TV; 22 — Film 
fabularny prod. czeskiej „Teresa 
prowadzi śledztwo” — dozw. od 
lat 18,

NIEDZIELA
POZNAŃ I PROGR. OGÓLNOP.: 

9.30 TV Kurs Rolniczy — „No- 
we metody i nowe rośliny”; 10.25 
Przerwa; 10.55 — Progr. dnia; 11 
Konkurs Astronautyczny dla dzie 
ci; 12 — Sprawozd. sportowe;
13.55 — „Pan Tom buduje dom” 
— widów, dla dzieci; 14.55 — Wyni­
ki Los. „Koziołków”; 14.56 — Filrri 
krótkometr.; 15 — Niedzielna Bie­
siada; 15.50 — „Co tam panie na 
ekranie”; 16.15 — Mistrz, świata 
w hokeju ZSRR — Kanada; 18.10 
Film krótkometr.; 18.30 — Spra­
wozdanie sportowe (w przerwie 
ok. 19.45 — dziennik TV); 21.20 — 
Wiadomości sportowe; 21.25 — 
„Muzyka lekka, łatwa i przyjem­
na”; 22.15 — Niedziela Sportowa 
Wielkopolski.
WYSTAWY

BWA — Arsenał — St. Rynek — 
wystawa prac grafików z Charko­
wa. Wystawa Okręgowa Związku 
Polskich Artystów Fotografików 
— wystawy czynne od g. 10—18.

PAŁAC KULTURY — Klub Se­
niora — Wystawa rzeźby J. M. 
Jakóba i pasteli A. Zydronia — 
czynna od g. 16—22, Klub Młodzie­
żowy — Wystawa prac Maji Bere­
zowskiej. — Czynna od g. 9—18.

DYŻURY
SZPITAL IM. PAWŁCWA — Chi 

rurgia — interna — ul. Garbary 
17 — tel. 540-04

STACJA POGOTOWIA RATUN 
KUWEGO M. POZNANIA — ul. 
Chełmońskiego nr 20, tel. 544-44. 

'POWIATOWA STACJA PR — ul.
Kościuszki nr 102 — tel. 86-86.

APTEKI: Alfreda Lampego 2, 
Marcinkowskiego 11, Dzierżyńskie 
go 107, Matejki 1, Dąbrowskiego 
76, Głogowska 146, Starołęcka 79 
(tylko nocne dyżury). Winogrady, 
Głogowska 47, Rynek Śródecki 1, 
Kórnicka, Garbary 52, Dzierżyń­
skiego 349, Strzelecka 33/35, Ple­
bańska 4. 

wał Zakład Energetyczny, od 
dzisiaj oświetlenie czynne bę­
dzie na ulicach w 75 procen­
tach (w śródmieściu — w 100 
proc.). Natomiast nadal jesz­
cze nie na wszystkich ulicach, 
dalej położonych od centrum, 
zabłyśnie światło. Ogranicze­
nie to podyktowane jest w dal 
szym ciągu konieczną oszczęd­
nością prądu.

Równocześnie zawiadamia­
my naszych Czytelników, któ­
rzy niejednokrotnie pytali nas, 
kiedy wreszcie zapalą się no­
we lampy na Dębcu (od pętli 
tramwajowej do osiedla), że 
nastąpi to najprawdopodob­
niej w niedzielę (17 bm.). Dzi­
siaj odbędzie się ich odbiór 
techniczny. O ile nie stwierdzi 
się żadnych usterek to od nie­
dzieli oświetli się ten tak bar­
dzo dotychczas ciemny rejon 
Dębca.

I jeszcze jedno. Most Uni­
wersytecki (Kaponiera) należy 
do najbardziej ruchliwych 
punktów naszego miasta. Je­
go jednak oświetlenie pozo- 
stawia. wiele do życzenia. 
Ustawione na moście lampy

Prasowe 
przeglądy tygodnia

Zarząd Towarzystwa Wiedzy 
Powszechnej, Stowarzyszenie 
Dziennikarzy Polskich i Woj.

;i Komisja Związków Zawód. wy-H 
? stąpiły z cenną inicjatywą o”- 

■; ganizowania w Poznaniu coty- 
|| godniowych „Prasowych prze­

glądów tygodnia w kraju i na 
świecie”. Celem imprezy jest 

i systematyczne informowanie spo 
: łeczeństwa o najbardziej aktual­

nych zagadnieniach z zakresu 
polityki, gospodarki oraz pro­
blematyki społecznej i kultural-

j ne j.
j Inauguracyjny wykład w naj- 
/ bliższą niedzielę (17 bm.) o godz. 
■ 11 w sali Konferencyjnej TWP 
; Poznań, ul. Armii Czerwonej 69 ’ 

II ptr. Red. Leonard Wąchalski 
i] omówi aktualne wydarzenia!

। międzynarodowe, oraz rolę Rady 
|! Wzajemnej Pomocy Gospodar- 
!j czej. Wstęp wolny, (na)

Korzystna lokata 
premii pieniężnych
Wpisywanie premii z funduszu 

zakładowego na książeczki oszczęd 
nościowe PKO cieszy się coraz 
większą popularnością wśród pra­
cowników. W zeszłym roku tę 
formę wypłat zastosowało w Po­
znaniu i województwie 495 zakła­
dów i spółdzielni. Ogółem wpi­
sano do 130.477 książeczek PKO 
(w tym 66.592 nowo wystawionych) 
ponad 101 min. zł.

Jak nas informuje dyrekcja 
PKO, szereg zakładów pracy, m. 
in. HCP, wypłaciły już w 1962 r., 
poprzez książeczki oszczędnościo­
we, zaliczki na poczet tegoroczne­
go funduszu zakładowego, (a)

Wystawa 
nowowiejskiego

w Koszalinie
Po niedawnej wystawie ol­

sztyńskiej, znany plastyk po­
znański, Feliks Maria Nowo­
wiejski, eksponuje obecnie 
swoje prace w Koszalinie. Są 
to przeważnie gwasze o te­
matyce marynistycznej.

Wystawa odbywa się stara­
niem miejskiego Wydziału 
Kultury Prez. R. N. m. Pozna­
nia. Stanowi ona przykład za­
cieśniającej się współpracy 
kulturalnej Poznania z Zie­
miami Zachodnimi, (n)

INFORMUJEMY
Dziś, w sobotę o godz. 19 w saU 

projekcyjnej Domu Kultury Ko­
lejarza (róg ul. Marchlewskiego 
i Składowej) staraniem Towarzy­
stwa Przyjaźni Polsko-Indyjskiej 
oraz Dyskusyjnego Klubu’ Filmo­
wego „Kamera” odbędzie się ot­
warty przegląd filmów dokumen­
talnych, poświęconych sztuce i 
krajobrazowi Indii. Wstęp wełny.

Państwowa Filharmonia komu­
nikuje. że termin zwrotu pienię­
dzy za bilety niezrealizowanych 
koncertów w dniach 29 stycznia, 
1, 3, 8, 10 i 12 lutego br. prze­
dłużony został definitywnie de 
24 bm. Po tym terminie nie bę­
dą realizowane ewentualnie pod 
jęte zwroty. Kasa biletowa czyn­
na w biurze Filharmonii ul, Czer­
wonej Armii 81, we wtorki, śro­
dy, czwartki i piątki w godz. od 
12 do 16 oraz w auli na godzinę 
przed koncertem.

nie dają zbyt wiele światła. 
Wydaje się, że centralne pun­
kty w mieście, takie właśnie 
jak Most Uniwersytecki prze­
de wszystkim powinny posia­
dać odpowiednie i dostateczne 
oświetlenie, (an)

Dla zmniejszenia 
strat

Ostatnio w Poznaniu i całym 
kraju zanotowano szereg poważ­
nych pożarów w zakładach prze­
mysłowych, które naraziły gospo­
darkę narodową na ogromne stra­
ty. Dla przykładu — szkody po­
wstałe w czasie ostatniego poża­
ru „Herbapolu” szacuje się na 
około 1,5 min. zł. W związku z 
tą sytuacją Rada Ministrów wy­
dała 8 listopada 1962 r. ustawę w 
sprawie podniesienia stanu bezpte- 
czeństwa pożarowego, a 8 lutego 
br. Prezydium Rady Narodowej 
m. Poznania opracowało wytycz­
ne, mające na celu podniesienie 
stanu bezpieczeństwa pożarowego 
w zakładach pracy w naszym 
mieście.

Pierwszym echem obu uchwał 
była zorganizowana przez Poznań­
ską Komendę Straży Pożarnych 
kursokcnferencja, na którą zapro­
szono przedstawicieli kluczowych 
zakładów Poznania. Przekazano 
na niej wytyczne dotyczące reali-
zacji planów zapobiegania poża­
rom w przemyśle. Tego rodzaju 
konferencje z przedstawicielami 
drobnego przemysłu, spółdziel­
czości pracy, wyższych uczehr 
i innych odbędą się w termi­
nach późniejszych, (s)

f^a^rodzona 
•plak&hj,

I na

Jak już informowaliśmy, 13 bm. 
ogłoszono wyniki konkursu ot­
wartego dla plastyków okręgu 
poznańskiego na projekt plakatu 
związanego z III Kaliskimi Spot­
kaniami Teatralnymi, 
nie przyznano, nato­
miast dwie równo­
rzędne il nagrody 
otrzymali Włady­
sław Kościelniak (Ka 
lisz) i Ewa Pruska 
(Poznań). Nasze zdję 
cia przedstawiają 
plakaty nagrodzo­
nych autorów — doi 
ne W. Kościelniaka 
i górne E. Pruskiej.

K. Przychodzki 
Fot. (2) —

Grafika z Charkowa
Do wielkiej wystawie grafiki ra- 
* dzieckiej sale poznańskiego 

Arsenału goszczą obecnie mniej­
szy zestaw ok. 40 prac grafików 
charkowskich. Są to dl^*nas twór­
cy zupełnie nieznani i nie eks­
ponowani na poprzedniej wy­
stawie.

Tematyka tych realistycznie 
traktowanych grafik obraca się 
wokół wydarzeń ostatniej wojny, 
widzianych jednak już poprzez 
pryzmat czasu i wydobywają­
cych raczej momenty nastrojowe 
niż dramatyczne, codziennej pra­
cy i zajęć ludzkich. Sporo jest 
również krajobrazów o nastrojo­
wym, lirycznym charakterze.

^femał jest traktowany z reguły 
drobiazgowo, niekiedy nawet 
naturalisłycznie, z wiernym od­
twarzaniem szeregu szczegółów, 
jedynie w niektórych pracach wy 
raźniejsze są tendencje uprasz­
czania formy i monumentalizacji 
wyrazu.

Interesujące są linoryty Alekse- 
ja Szczegłowa do wiersza o P. 
Lumumbie i „Afryka", w których 
równoważą się doskonale wiel­
kie płaszczyzny czerni i bieli. Te 
matyce wojennej poświęcone są 
prace Lubaw Dzobos „Na front", 
o sporym ładunku dramałyczne-

PlasiyLa 
------------------

Z myślą o potrzebach 
młodzieży szkolnej

To, że nasza młodzież szkolna cierpi na brak rozryw t 
nie jest dla nikogo tajemnicą. Najbardziej poszkod 

wani są ci, którzy, oddaleni od swoich rodzin, mieszka” 
w internatach lub też stancjach prywatnych. I dla nich t^ 
przede wszystkim KW ZMS i Zarząd Wojewódzki Ligi Obro” 
ny Kraju postanowiły zainicjować akcję zorganizowania n0' 
żytecznych i atrakcyjnych rozrywek. p

W początkowym okresie po­
stanowiono jak najwięcej mło 
dzieży mieszkającej w interna­
tach przyciągnąć do pracy w 
klubach oraz na kursach orga­
nizowanych przez LOK I tak 
np. łącznościowcy LOK-u zo­
bowiązali się zapewnić kilka 
miejsc na każdym kursie krót­
kofalowców dla uczniów szkół 
średnich, skierowanych przez 
KW ZMS. Również wodniacy 
nie pozostali w tyle. Gotowi są

Handel
bez magazynów

Hurtownia „Arged” wyjaśniła 
nam ostatecznie przyczyny bra­
ku baterii do lampek elektrycz­
nych w minionym sezonie. W od­
powiedzi na notatkę „Co trafi 
prędzej?” czytamy:

„... w sierpniu ub. r. Zakłady 
Ogniw i Baterii „Centra” ofero­
wały nam pewne ilości baterii. 
Niestety, byliśmy w sta­
nie zmagazynować tylko 
o k. 100.000 s z t. (podkr. red.), z 
braku miejsca, pozostałe 50.000 szt. 
skierowaliśmy do hurtowni w Ka­
liszu'. W ten sposób w samym 
Poznaniu w okresie IV kwartału 
i początkach obecnego, występo­
wał okresowy brak tego artykułu 
Nasze wysiłki, czynione u władz 
centralnych o dodatkowy przy­
dział baterii płaskich z innego 
zakładu, nie odniosły skutku, a 
„Centra”, z uwagi na zleceni? 
eksportowe, nie była w stanie nic 
nam poza planem dostarczyć.

W chwili obecnej sytuacja jest 
już w zasadzie opanowana...

Wynika z tego, że w końcu za­
winiła dystrybucja. Przecież moż­
na było owe 50 tys. baterii prze­
kazać bezpośrednio do sklepów. 
Ale jest jeszcze inna przyczyna — 
brak odpowiednich magazynów 
w handlu.

Istotnie, znane nam są podobne 
trudności magazynowania i w in­
nych hurtowniach branżowych. 
Kiopct z bateriami potwierdza tyl­
ko znany w Poznaniu fakt, że 
nasze miasto nie ma odpowied­
nich pomieszczeń, dla przecho­
wywania artykułów spożywczych, 
warzyw, obuwia, odzieży... Od 
kilkunastu lat nic takiego w Po­
znaniu nie zbudowano, choć roz­
szerzono znacznie sieć handlową 
i usługową, (zs)

go napięcia i „Frontowy księżyc" 
ukazujący wojnę od strony bar­
dziej lirycznej — intymnych prze' 
żyć dwojga ludzi, oraz litografia
Wsiewołoda Parczenki 
drogi!" o dużej dozie 
cholii.

Na uwagę zasługują 

„Ech, 
melan-

również
linoryty Grigoria Gałkina, poświę 
cone poecie ukraińskiemu Tara­
sowi Szewczence „Przyjaciele" 
i „Szewczenko z malarzem So- 
szenko".

Linoryty o łemdlyce krajobra­
zowej naśladują często technikę 

DZIŚ PREMIERA! DZiŚ PREMIERA!
LEON NIEMCZYK i EMIL KAREWICZ 
w pierwszym polskim filmie polarnym pt.:

NA MAHM SZŁAM
wg noweli Aliny i Czesława Centkiewiczów.

CENTRALA WYNAJMU FILMÓW
zaprasza ,

na powyższy dramat z ostatnich dni II wojny światowej 
do kina „APOLLO” wszystkich kinomanów

” K2059
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objąć swym atrakcyjnym szko 
leniem każdą ilość młodzieży 
uczącej się w wieku od 12—20 
lat. Młodsi będą się uczyli pły 
wać i poznawać podstawy róż­
nych dziedzin sportów wod­
nych. Starsi przejdą natomiast 
przeszkolenie żeglarskie i mo­
torowodne oraz ewentualnie 
zdobędą umiejętności nurkowa 
nia. Z bardzo bogatym progra­
mem chce wystąpić sekcja mo­
delarstwa LOK. W czterech 
modelarniach, istniejących o- 
becnie w Poznaniu, zobowią­
zała się ona maksymalnie wy­
korzystać możliwości tech­
niczne w celu udostępnienia 
swych pracowni wszystkim mi 
łośnikom majsterkowania.

Poza tym na wspólnej nara­
dzie Zarządu Wojewódzkieg® 
LOK i KW ZMS uzgodniono 
wstępnie projekt zorganizowa­
nia obozu -wędrownego dla mło 
dzieży szkolnej.

Pierwsza księgarnia 
samoobsługowa

Miłośników książki zainte­
resuje z pewnością fakt, że w 
poniedziałek (18 bm.) nastąpi 
otwarcie pierwszej w Pozna­
niu (przy Al. Marcinkowskie­
go) i województwie księgarni 
samoobsługowej.

Dzięki samoobsłudze wpro­
wadzonej także do księgarń, 
klientom umożliwi się dostęp 
do półek, a tym samym ułatwi 
się im właściwszy wybór książ 
ki oraz bezpośrednie zapozna­
nie z nowościami wydawni­
czymi. (a)

Zgubiono-znaleziono
P. Helena Kościelna 11 bm. o 

godz. 9 wieczorem znalazła na pl. 
Wiosny Ludów zegarek damski, 
właśc. taksówki nr 138, p. Jan 
Wybieralski, na ul. Przemysło­
wej znalazł but męski z lewej 
nogi (nowy), p, Franciszek Grzti- 
ka, na ul. Gwardii Ludowej — 4 
klucze, p. Stefan Nawrocki, przy 
PDT — bransoletkę tombakową, 
p. N. N., w kinie „Olimpia” — 
pierścionek, p. K. Skoblowska, w 
sklepie „Zgoda’ przy ul. Kraszew­
skiego — portmonetkę czarną.

Zguby odebrać można w re­
dakcji „Głosu” ul. Grunwaldzka 
19, pok. 58. (i)

Czytelniczka podpisana pseudo­
nimem „Ewa”, Poznań. — Pro51" 
my o pedanie nazwiska lub adre­
su, bądź o osobiste przybycie do 
redakcji (pok. 65), gdyż inaczej 
nie możemy udzielić odpowiedni 
na Pani list.

Krystyna Kołodziejska. Ra" 
dzimy udać się do Zarządu Woje­
wódzkiego Ligi Kobiet, pl- W0" 
ności 5. (740)

olejną, szczególnie u V/a$y , 
■ Mironienki w „Księżycowej nocy. 
’ i Leonida Czernowa — „Azów 

skie" (wieczorny motyw).
Grafiki Igora Stachanowa 

■ „P. Lumumba" i „F. Castro" nato­
miast posiadają charakter ekspr® 
syjnego plakatu politycznego.

■ W sumie wystawa nie przynoś 
wprawdzie wiele nowego w P° 
równaniu z poprzednią ekspozy.

■ cją radzieckiej grafiki, lecz 'Jzl1 
pełnia naszą znajomość najnov 
szej radzieckiej twórczości.

K. IL
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